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ja. Towarzystwo ekono |straży ekonomicznych interesów kraju. Sejm zaj- 
wybornie zużytkować. — | muje się sprawami szkolnictwa, Rada szkolna 
spólnej pracy z wybitny-|się niemi zajmuje, a przecież Towarzystwo pe- 
7 rolnictwa oddziałałoby w | dagogiczne było potrzebnem i znalazło obszerne 
MM stopniu korzystnie na jeden i drugi| pole do skutecznej pracy. Nie można też zarzutu, 
pracy — na przemysł i 0. którejiź Towarzystwo jest zbyteczne, na tem opierać. 
„|Bię wzajemnie uzupełniają i wspier «|ze istnieją Towarzystwa rolnicze, Izby handlowe 
szernem polu przemysłu rolniczego ki t. p. Instytucye te bowiem nie reprezentują 
L złr. SØ ct. |ż sie rolnik staje przemysłowcem, calogci interesów ekonomieznych kraju — nie 
"7 [wiec rolnikiem. Wyob sobie ełniają i z natury swej sęcłniać nie mogą za- 
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dodajmy: postarzały się one bar- 
ekonomiczne, jesteśmy o tem 
płynełcjy znacznie na oży- 
a „nstytneyj. 
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Krajowe Towarzystwo 
nomiczne, 


(Dokońazanie.) 


Kiedy ze zniesieniem 
cyi i z upadkiem gabineń 
się krajowi naszemu możgość 
nieco pracy wewnętrznej — n 
nym stang? program oświaty. Mis! 


— cielski, a ze zjazdu tego wyłoniło się To-|Żywienia inicyatywy miejscowej, takie wędrowne 
warzystwo pedagogiczne. 
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Szkice z powstania rok 186) e ce 


W roku 1862 
zebrana przez 


mi Wisły, stokro 
pułkownika Strusta. 
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rzeczywistego, a n:e|kich brodach, nad których powierzchnią zwie- 
szają się zewsząd gałęzie drzew i krzaków, sżu- 
d brzega- Ikające napoju. 

się na| Obraz tych borów , powietrze, którem się od- 
prze-|dycha, wonie rozlane dokoła, SĄ całkiem różne 


Litwię. Nikt jeszcz ; n 
|iwidywał, że pieśń usposobi do boju, ój 
wadzi zniszczenie i śmierć Pieśń rozgrzewała | wielkiego hymnu, jaki szumem swym nuca drze- 
serca i budziła szlachetne wspomnienia dawnej |wa i szalonych rozhoworów ich w czasie burzy. 
sławy przodków i dawnej swobody. 

chwile przebudzenia, chwiłe 


VIII. 
Zemsta Litwina. 


| 1 , i ny bliskim o nieh wyciągnął, — |ka, — przeciągnie kruk kracząc głodny, lub 
Litwo, kraju rodzinny, ileż drogich Wspomnień |bo przepe 8 serca nie mogły cho-|czarny bocian, mieszkaniec niedostępnych lasu 
zostawiasz w sercach dzieci swoich|... Gdy wrą- | wać niechęci y potrzehę podzielenia się u-|głębin, — skoczy koza pierzchliwa... i znowu 


czuciem, wylania się p 
dzenia bliskim tego, CO 
lo czem wróg myslał = 


Zawsze. 

A Interesa rodzinne zmusiły mnie j 
mudzi przez puszezę rosieńską | 
wskie puszcze z tego tylko, co widz 

8%, 8 nie jako myśliwy , 
najmniejszego w 


cam sercem w krainę pamiątek, każde miejsce, 
gdzie się dzieckiem bawiło, każda rzeka, każda 
Skała, każdy lasek, zostiły wyryte w pamięci, 
 lakby się wczoraj z wami rozstało. A gdzie wy 
Przyjaciele lat młodzieńczych, gdzie koledzy 
szkolni? Wiatry rozwiały prochy wasze. dziki 
wierz w lasach rozszarpał ciała zabitych, — A 
nieg Sybiru pokrył swym białym całunem to, 
to śmierci uszło .. Dziś myślą wracając do ciebie, 

Taju mój drogi, już nie znajduję nikogo, ktoby 
 Mfhie żywo obchodził, — co było dla mnie mil- 
B%ego, wszystko zginęło. lub wypędzone zostało 
2 ojczystej zagrody. Tylko pamiątki martwe, tyl- 
ko groby, tylko niebo twoje i przyroda nęcą 
Mnie jeszcze. Chciałbym choć raz przed śmier- 


bratem, wypowie- |imilczy poważna pustynia. 

ło tylo lat stłumione|  Przejeżdżając przez tę puszczę po drożynie le- 
że już umarlo na |gnej, zasłyszałem pieśń Boże coś Polskę Śpiewa 

; ną chórem. Zeskoczywszy 2 wózka poszedłem 

ać w głąb |w kierunku, z którego dolatywały głosy i tam 

zna lite-|na polance znalazłem ze sto ludzi, których sta- 

al nad dro- |ry organista uczył tej pieśni. 

„7 ten nis ma o nich| — Tegul bis pagarbintas Jesus Chrystus! — 

: zego wyobrażenia. S4 to lasy stare, od- | rzekłem, wychodząc z za drzew. 

wieczne, jakiemi je Bóg stworzył. Tajemnice ich} — Amtumżnaj, amtamenujte, amen! — od- 

zaczynają Się tam, gdzie się wozowe drogi koń-| powiedziało kilka głosów. 

CZĄ , gdzie ścieżki pieszych giną i przepadają | — Co tu porabiacie panowie ? 

w zaroślach. Uczymy się śpiewu polskiego. We wtorek 

t Ma ewa i OWI miejscach rosną niebo- | jarmark w Szydłowie, połągba będzie zaśpiewać 
RA czne drzew: 48zcze Nnierozwikła stó- | w czasie ms ś my iakóe Pol: i 

Cig być tam. pomodlić się nad grobami, kryją. eh wnętrza zna tylko zwierz | MS" Re Ojczyzny id SM A e A 

temi prochy drogich mi osób, — spojrzeć na|nie widać ręki człowieka. Są tylko gdzieniegdzie "Była to 4 
miejsca, gdzie żyłem tak błogo, wśród kocha- ślady burz i uraganów, które całemi 


; | , : : n ADRA i łany powa- tryotyeznie jii 
ącej rodziny, wśród szanujących ją sąsiadów — |liły drzewa i obróciły je w stosy gaiiących kłód, | Szlachta ta 
 lodetchnąć powietrzem, które żywiło pierś dzie- i 


kn; pokrytych w następne lata gęstą młodą zielenią. |ta, wyjątkowa 


p 4. „ ,. | W tych niedostępnych uroczyskach płyną gdzie-| żmudzki, ubrar 5 
Wspomnieniem obejmując ukochane pamiątki, | niegdzie ospale ruczajki, kiśnie woda w szero-|się od tych ostatniCh 


va, jedna zZz najpa- 
į Litwy i Zmudzi. 
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arca 1888. 


trafika w Rynku; z 


sławowa. Zaleszczyk, Bochni, Podgórza, Nowego 
Targu, Sambora, Mikołajowa, Grybowa, Gródka, 
Dobromila. Nadto nadeszły telegramy z prośba- 
mi w tym samym duchu lub z zawiadomieniem 
o bliskieim nadesłaniu w tymże celu petycyj: od 
reprezentacyj miast: Lwowa. Przemyśla, Brodów, 
Tarnowa, Pilzna, Kent, Żółkwi, Kołomyi, Cięż- 
kowie. Niektóre z nich żądają przeprowadzenia 
zmian w ustawie, aby nie szkodziła prawu propi- 
nacyi. Dalej nadeszły telegramy od prezesów rad 
powiatowych: śniatyńskiej, stanisławowskiej. łań- 
cuekiej, tarnobrzeskiej, przemyskiej, mieleekiej, 
grodeckiej, od zsromadzenia właścicieli gorzelń 
w powiatach : jarosławskim i łańcuckim. Wszy- 
stkie te pisma, petycye i telegramy przekazało 
Koło na ręce p. Rutowskiego swej komisyi. 
roztrząsającej projekt ustawy o opodatkowaniu 
wódki. Petycyę nadesłaną z Brodów i od oddziału 
Towarzystwa rolniczego tarnopolskiego a tyczącą 
się rządowego projektu ustawy przeciw pijaństwa, 
przekazało Koło przewodniczącemu tejże komisyi 
p Smarzewskiemu. 

Po odczytaniu wymienionych pism, petycyj, 
telegramów, p. Orzechowski (poseł z okrę- 
gu bocheńskiego gmin wiejskich) zabrał głos i 
rzekł, że ponieważ we wszystkich tych pismach, 
petycyach i telegramach wystąpiono przeciw pro- 
jektowanej ustawie w obronie tylko właścicieli 
gorzelń, on musi także przeciwko ustawie wy- 
stąpić w imieniu milionów konsumentów, na któ- 
rych ona wielki ciężar nałoży. 

Posłowie: Ohrzanowski, Abrahamo- 
wiez, Struszkiewicz wykazali p. Orze- 
chowskiemu, iż całkiem mylnie przytoczył 
fakt, albowiem wszystkie petycye towarzystw rol- 
niczych i miast odezytane tutaj, występują prze- 
ciw projektowanej ustawie, nietylko w imieniu 
producentów spirytusu i właścicieli gorzelń, ale 
także w imieniu rolnietwa krajowego i konsu- 
mentów; zaś polsey członkowie komisyi gorzel- 
nianej izbowej przemawiali bardzo energicznie 
na jej posiedzeniach w obronie interesu konsu- 
mentów, jak to wiadomo być powinno p. Orze- 
chowskiemu, który zresztą także na posiedze- 
niach Koła słyszał w tym duchu przemowy i 
wnioski. Należy się więc zastrzedz przeciw sło- 
wom p. Orzechowskiege, jakoby sam tylko wy- 
stępował w obronie konsumentów, gdyż słowa 
te są sprzeczne z jawnym faktem, który znają 
wszyscy członkowie Koła, lecz może fakt ten jest 
mniej znany włościanom w niektórych okolicach 
kraju, mógłby więc służyć tylko za preteskt do 
agitacyi w kraju w kołach włościańskich przeciw 
jego reprezentacji. 

Przystąpiło następnie Koło do obrad nad przed- 
miotami będącemi na porządku dziennym naj- 
bliższego posiedzenia Izby poselskiej. Przewodni- 
czący przypomina, że co do pierwszego przed- 
miotu tj. noweli tyczącej się legalizacyi doku- 
mentów mniejszej wartości Koło powzięło już 
uchwały. Lecz p. Bartoszewski przypomi- 
na, że wśród toczących się nad tym przedmio- 
tem obrad w Izbie postawiono nowe wnioski, 
względem których Koło nie powzięło jeszcze u- 
chwał. Na wniosek p. Lewakowskiego Ko- 
ło postanawia obradować nad tym przedmiotem 
6 marca przed posiedzeniem Izby. Dalej Koło 
uchwaliło głosować za wnioskami komisyi budże- 
towej co do wyznaczenia 50 000 złr. zapomogi 
dla Gorycyi w celu wstrzymania szerzącej się tam 
choroby „pelagra*. 

Wreszcie przystąpiło Koło do obrad nad dzia- 
łami budżetów ministerstwa skarbu i handlu, 
które przyjdą wkrótce pod rozprawy komisji bu- 
dżetowej izbowej. Przy tytule wydatków na po- 
czty i telegrafy zabierali głos: Struszkie- 
wiez, Romaszkan, Chrzanowski, H au- 
sner, Niemczynowski i Lewicki. — 
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pracowita, wytrwała i oszczędna. Na niej można 
studyować siłę tradycyi i j=) znaczenie. Szlachta 
zaściankowa otrzymała swe szlacheckie przywi- 
l-e od królów polskich za zasługi wojskowe. 
Od tego czasu tyle wieków niedoli i niewoli 
ubiegło , szlachcie zrównał się z chłopem, a je- 
dnak różni się od niego szczerym patryotyzmem. 

Na Zmudzi szlachta obchodziła się z chłopami 
zawsze po ojcowsku i dla tego nawet czasy pań- 
szczyźniane nie pozostawiły po sobie złego wspo- 
mnienia, nienawiści , bojaźni i niewiary do pa- 
nów, — lecz gdy wybuchło powstanie, pobudką 
dla vhłopa do wzięcia w niem udziału była naj- 
częściej tylko religijność. Dla tego też chłopów 
widzimy w oddziale księdza Mackiewicza i w od- 
działach, którymi dowodzili chłopi: Bitis i 
Diewkis. — Szlachta zaściankowa łączyła się 
z powstaniem z innych pobudek: „królowie pol- 
sey padali nam przywileje szlacheckie za czyny 
wojenne ojców naszych, dla tego też gdy Polska 
po'rzebuje krwi Naszej i mienia, winniśmy sta- 
nąć pod bronią i bić się z wrogiem wspólnej 
Ojezyzny*. — Tę różnicę usposobień znał krwio- 
żerczy Murawiow 1 dla tego tak mordował, pa- 
lił i niszczył tę szlachtę, zsyłając całemi zaścian- 
kami na Sybir; — a z drugiej strony i postra- 
chem i nagrodami demoralizował duchowieństwo, 
wywyższając takich łotrów, jakimi byli biskup 
Żyliński, Niemeksza i inni. 

Gdy już wybuchło powstanie, a młodzież 
udała się do lasów, chłopi okazali się mu bardzo 
przychylni, dostarezali pożywienia , ostrzegali o 


obrotach nieprzyjaciół, -— lecz imać się broni, 
z początku z wyjątkiem pewnych miejsc, nie 
chcieli, — a to z powodu, iż duchowieństwo, 


obawiające się o swe przywileje, milezało i nie 


Rocznik V M. 
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Karola Ludwika 11; — W Tarnowie Agencya dzien- 


W dyskusyi tej wykazywano stosunkowo małą 
liczbę stacyj pocztowych i telegraficznych w Ga- 
lieyi, niedostateczną liczbę listonoszów we Lwo- 
wie i w Krakowie i niedostateczną ich płacę, 
brak służby noenej na wielu znaczniejszych sta- 
cyach telegraficznych, wysokie taksy za przesyłkę 
telegramów przez posłańców, nieekonomiczne po- 
stępowanie przy zakładaniu nowych linij tele- 
graficznych. Po dyskusyi tej Koło uchwaliło: a- 
by polscy członkowie komisyi budżetowej oprócz 
rezolucyi, postanowionej poprzednio na wniosek 
p. Augusia Lewakowskiego, iżby wezwać 
rząd o wydanie rozporządzeń co do rychłego 
przesyłania poczt w Galicyi w razie przerwy na 
drogach żelaznych, wnieśli także rezolucyę u- 
chwaloną na wniosek p. Chrzanowskiego 
o założenie rządowych stacyj pocztowych w mia- 
stach mających więcej niż 10.000 ludności. a 
w których jeszcze takich stacyj nie ma i w o- 
góle o powiększenie liczby rządowych stacyj po- 
cztowych w Galicyi. Na wniosek p. Hausne- 
ra postanowiono ponowić rezolucyę o polepszenie 
płacy listonoszów. Wreszcie wezwano członków 
komisyj, aby przedstawili potrzebę pomnożenia 
liczby listonoszów w Krakowie i we Lwowie, 
żądali ustanowienia mniejszej taksy za doręczanie 
telegramów osobom mieszkającym po za miejsco- 
wością. w której jest stacya telegraficzna. 

Przy następnym tytule budżetowym dochodów 
z monopolu Boli i wydatków na jej wydobywa- 
nie, zabierali głos pp. Lewakowski Karol, 
Struszkiewiez i Hausner i Koło uchwa- 
lło na wniosek p Karola Lewakowskiego, 
iżby członkowie komisyi budżetowej domagali 
się, aby rząd przywrócił pozwolenie brania wody 
słonej dia bydła tym gminom, które wprzód ko- 
rzystały z takiego pozwolenia, cofniętego im pó- 
źniej. 
acc YO cc 


Koregponiencya „Nowej Reformy“. 


Wiedeń, 6 marca 


($) Sprawa wódczana góruje zawsze jeszcze 
nad wszystkiem innem i wywiera stanowczy 
wpływ na całe położenie parlamentarne. Koło 
polskie prowadzi akcyę dalej, po której obiecuje 
sobie osiągnienie dodatnich wyników. W prawdzie 
Koło polskie dotychczas nie sformułowało jeszcze 
swoich żądań, jednakże jesteśmy w położeniu 
podać takowe w ogólnym zarysie. Żądania 
Koła dadzą się streścić w trzech punktach, 
mianowicie: 1. odszkedowanie zaubytek 
w dochodach propinacyjnych przez 
częściowe zasilanie galicyjskiego 
funduszu propinacyjnego z skarbu 
państwa; II ubezpieczenie gorzelń 
rolniczych przed konkurencyą go- 
rzelń fabrycznych: a) przez podniesienie 
bonifikacyi podatkowej. b) przez sprawiedliwy 
rozdział kontyngentu, e) przez podniesienie ma- 
zimum siedmiohektolitrowego wydatku ; III. zn i- 
żenie podatku konsumeyjnego. 

Tak się przedstawiają żądania Koła w ogólnym 
zarysie. O szczegółach każdego poszczególnego 
punktu nie można mówić na razie, ponieważ da- 
dzą się one dopiero ustanowić po przeprowadze- 
niu całej odnośnej akeyi Koła. Z powyższego 
atoli widać, że Koło polskie zgadza się z propo- 
nowanym przez rząd sposobem opodatkowania 
nie obstając w swoich żądaniach przy ryczałcie. 
Dowiadujemy się z dobrego źródła, że rząd nie 
jest w zasadzie przeciwnym pierwszemu i dru- 
giemu punktowi o tyle, iż na ich podstawie 
chce prowadzić ż Kołem polskiem dalsze roko- 
wania. Jakie nstępstwa rząd byłby gotów uczy- 
nić w sprawie propinacyjnej, pisaliśmy już o tem 


wyjawiało swej opinii. Biskup żmudzki Maciej 
Wołączewski, sam“ pochodząc z chłopów, 
udał się umyślnie do Wilna i Kowna — niby 
dla wizytacyi kościołów — i tam przesiadywał 
długo. żeby nie być przymuszonym do wypowie- 
dzenia zdania swego. Wracając z Kowna do Worń, 
stolicy swojej, otoczony został w rosieńskiej pu- 
szczy przez włościan, którzy go pytali, co począć 
w obec powstania i czy mają się bić z Moska- 
lami. Biskup, bardzo zakłopotany , po namyśle, 
odrzekł dyplomatycznie: „Bóg nakazuje bronić 
wiary swojej przed każdym, kto jej zagraża. * — 
„Błogosław więc ojcze!* — rzekli włościanie klę 
kając. Młody dowódca oddziału powstańczego, 
kryjącego się w zaroślach skinął na swo:ch lu- 
dzi: ci wypadli z lasu z bronią i chorągwią na- 
rodową i uklękli razem z ludem naokoło karety 
biskupiej. Przestraszony pasterz musiał pobłogo- 
sławić Wszystkich klęczących. a przez to dał 
sankcyę powstaniu żmudzkiemu, — o tem zda- 
rzeniu jednak nakazał zachować milczenie; to 
też nikt nie powiedział o tem Moskalom , dopó- 
ki żył Wołączewski. To jego błogosławieństwo 
było samo przez się ważniejszem dla Zmudzi, niż 
wygrana bitwa, bo chłopi zaczęli uważać powsta- 
nie jako nakazane od Boga. Niestety, dowódcy 
powstania na Litwie nie umieli wyzyskać i 
spotęgować usposobienia tego, które można by- 
ło rozdmuchać do rozmiarów wojny ludowej Nie 
łącząc oddziałów w większe masy. napadając na 
rozdrobione siły nieprzyjaciół, utaczając ich cią- 
gle kordonem wrogiego ludu, można było ten 
ostatni przyuczyć do boju 1 wyćwiczyć na żoł- 
nierzy, którzyby więcej oddali usług powstaniu. 
(D. e. n.) 
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poprzednio, mianowicie, że rząd chce miastom 
dać pewne odszkodowanie za ubytek w docho- 
dzie propinacyjnym. Tem minimalnem ustęp- 
stwem Koło polskie się nie zadowolni. Na punkt 
trzeci rząd odpowiada zupełną negacją, co zna 
czy, że wysokości samego podatku nie chce pod 
żadnym warunkiem zniżyć. 

Deputacye galicyjskie bawią jeszcze w Wie- 
dniu. Z miast galicyjskich przybyły także depu- 
tacye, mianowicie z Złoczowa, Tarnowa, 
Tarnopola, Jarosławia, Sambora. Miej- 
skie deputacye udadzą się gremialnie jutro do 
ministra skarbu dra Dunajews iego, do ministra 
dra Ziemiałkowskiego i do p. Jaworskiego, jako 
przewodniczącego Koła. Będą one żądały zupeł- 
nogo utrzymania słałus quo eo do opodatkowa- 
nia wódki, oświadczą się wręcz przeciwko rządo- 
wemu projektowi ustawy. 

Informacye nasze co do wniosku szkolnego ks. 
Liechtensteina były zupełnie prawdziwe. 
Pierwsze czytanie tego wniosku odbędzie się zgo- 
dnie z naszem doniesieniem na przyszły tydzień. 
Również nie ulega wątpliwości, że 
Koło polskie, lubn co do tego dotych- 
czas jeszcze Żadnej nie powzięło u- 
chwały, będzie w Izbie przy pierw- 
szem czytaniu głosowało za odesła- 
niem wniosku do komisyi. W Kole pol- 
skiem uważają to tylko za akt grzeczności 
wobec wnioskodawcy i jego klubu, należącego do 
prawicy Obawiać się tylko należy, żeby Koło 
polskie wszedłszy raz chociażby tylko na drogę 
grzeczności nie poszło w tym «ierunku dalej, co 
byłoby zewszechmiar najfatalniejszym krokiem. 
Czy jednak nawet przy pomocy Koła zdoła ks. 
Liechtenstein uzyskać większość dla swego wnio- 
sku, jest na razie jeszcze rzeczą wątpliwą. 

Dziś przedpołudniem zgromadziło się Koło poł- 
skie dla załatwienia ustawy legalizacyjnej. P. Ka- 
rol Lewakowski żądał odesłania ustawy do 
komisyi, zaś p. Orzechowski wniósł, żeby 
urzędy gminne załatwiały za darmo legalizacyę 
podpisów aż do wysokości 500 złr., p. Vayhin- 
ger był znowu za tem, żeby notaryusze byli o- 
bowiązani załatwiać legalizacya za darmo przy 
transakcyach tabularnych do wysokości 100 złr. 
Dla braku kompletu nie mogło Koło przedsię- 
wziąć głosowania nad powyższemi wnioskami, 
więc w myśl ustaw Koła powołaną była kołowa 
komisya parlamentarna do rozstrzygnięcia w tej 
sprawie. Komisya postanowiła, żeby Koło głoso- 
wało w myśl swej dawniejszej uchwały za odno- 
śnemi wnioskami izbowej komisyi, a więc 28 pro- 
jaktem ustawy bez żadnej zmiany. Tymczasem w 
Izbie przyszło niedługo potem do głosowania 
nad wnioskiem dra Sturma, żądającym wła- 
śnie odesłania projektu ustawy do komisyi. Przy- 
tem zdarzyło się, że Izba przyjęła wniosek dra 
Sturma z powodu, że dużo człoaków prawicy, 
szezególnie zaś Koła, nie znajdywało się w Izbie. 
Przyjęcie wniosku dra Sturma nie znaczy jednak 
odroczenia sprawy ad calendas graecas, ponie- 
waż wniosek ten nakłada na komisyę legalizacyj- 
ną obowiązek powtórnego przedłożenia Izbie po- 
prawionego projektu ustawy. 

Jutro miało się odbyć posiedzienie Koła dla 
sprawy szkoluego wniosku ks. Liechtensteina. 
Tymczasem posiedzenie to ad hoc zostało odro- 
czonem, a natomiast odbędzie Koło jntro przed- 
południem posiedzenie dla omówienia spraw bu- 
dżetowych, należących do wydziału ministerstwa 
oświaty. P. Karol Lewakowski podniesie po- 
stawiony w Kole zeszłego 'roku wniosek p. 
Niemczynowskiego, żądający zniesienia, 
względnie zniżenia czesnego w szkołach średnich. 
Motywować będzie wniosek tem, że przemysł i 
handel traci odpowiednio wykształconych uczniów 
przez nowe zarządzenia ministra Gautsčh a, 
mianowicie przez podwyższenie czesnego w szko- 
łach średnich i przez utrudnienie uczniom otrzy- 
mywania dobrej klasyfikacyi. W Gralicyi pod tym 
względem są stosunki przez zniesienie szkół wy- 
działowych jeszcze gorsze. Chłopcy ubogich ro- 
dziców od 11 do 14 roku życia, po skończeniu 
szkół ludowych, trawią czas zupełnie bezczynnie, 
ponieważ przed 14 rokiem nie wolno przyjmo- 
wać ani do handlu, ani do przemysłu terminato- 
rów. Przez przeciąg lat trzech zapominają oni 
nawet to, czego się w szkołach ludowych nau- 
czyli. Minister Gautsch podczas swej bytności 
we Lwowie odpowiedział miejskiej deputacji, czy- 
niącej mu przedstawienią w tym samym kierun- 
ku, że sprawę weźmie pod rozwagę ze względu. 
iż w Galicji panują pod tym względem odrębne 
stosunki. 

P. Bobrzyński pogrzebał w komisyi insty- 
tucyę Izb robotniczych swoim wnioskiem odro- 
czenia. Dzielnie mu sekundował ks. © h ot k o w- 
ski, zalecając przy rozprawach w tej komisyi 
szkołę wyznaniową jako nieochybny uniwersal- 
ny Środek załatwienia sprawy robotniezej. Że 
też Koło polskie wybiera posłów z takiemi dążno- 
ściami i pojęciami do komisyj, mających zadanie 
zajmowania się na seryo sprawami społecznemi. 
W danym razie musi Koło przyjmować odium 
za wsteczne dążności tych panów na swój ra- 
chunex. 
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Ewentualny teatr wojny. 


W czasopiśmie Deutsche Rundschau fur Gev- 
graphie und Statistik, wydawanem w Wiedniu 
przez prof. Fryd. Umlaufta, znajdujemy (w ze- 
szycie z lutego r. b.) artykuł pod tyt: Von den 
Karpathen sum Narew. Jest to studyum geo- 
graficzno-strategiczne, którego autor zajmuje się 
głównie środkami komunikaeyjnemi w Galicji, 
na Bukowinie, w Królestwie i w ziemiach zabra- 
nych, uważając te kraje za teatr przyszłej wojny. 
W badaniach swoich dochodzi on do przekona- 
nia, że najlepsze środki komunikacyjne posiada 
Galieya tak pod względem strategicznym, jak i 
handlowym, i że do zupełnego udoskonałenia na- 
szej Sieci kolejowej brakuje tylko lini! z Mar. 
Szigeth-Kórószmeró do Stanisławowa. Wtedy bo- 
wiem otworzyłaby się nie tylko nowa komunika- 
cya przez Karpaty, ważna dla celów wojskowych, 
ale zyskałoby zarazem i Podole galicyjskie, połą- 
czone już koleją husiatyńską z Stanisławowem, 
na bezpośrednich związkach z Węgrami. Co do 
dróg krajowych i gminnych, to jakkolwiek Gali- 
cya zachodnia prześcignęła pod tym względem 
w-chodnią. jednak całość przedstawia się o wiele 
korzystniej, niż w sąsiednich prowincyach rosyj- 
skich, gdzie drogi w opłakanym znajdują się sta- 
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nie. Z tego powodu, mniema autor, byłyby w 
wysokim stopniu utrudnione poruszenia kolumn 
rosyjskich, podczas gdy armia austryacka, rozpo 
rządzając dogodnemi kolejami i wybornemi dro- 
gami, mogłaby każdej chwili wystąpić zaczepnie, 
a tylko taki rodzaj wojny, dodaje autor, jest mo- 
żliwy i w danych warunkach wskazany. O wiele 
gorzej przedstawia się stan rzeczy na Bukowinie, 
która nie posiada ani dostatecznej sieci kolejowej, 
ani dróg odpowiednich. 
Co do kolei rosyjskich, to wszystkie ich linie 
zbiegają się koncentrycznie ku łęgowi imoraw- 
gkiemu a kierunkowi temu odpowiada także usta- 
wienie obecne wojsk rosyjskich w Królestwie. 
W razie wojny armia rosyjska posunęłaby się ku 
dolinie Morawy. gdzieby przed sobą miała kraj 
żyzny i ludny. łatwość niezmierną wyżywienia 
się i drogę wolną od przeszkód naturalnych. To 
by była owa droga „przez Wiedeń do Konstan- 
tynopola“, o której marzył przed laty Fadiejew. 
Ale do tego nie przyjdzie, powiada autor słu- 
sznie, bo walka rozstrzygnie się pomiędzy Kar- 
patami a linią Narwi i Bugu. Przestrzeń ta jest 
znana armii austryackiej z czasów wyprawy na- 
poleońskiej, kiedy posiłkowy korpus ks. Schwar- 
zenberga ucierał się nı prawem skrzydle wiel- 
kiej armii w okolicach Słonia. Znając dość do- 
kładnie te działania, nie sądzimy, ażeby doświad- 
czenie nabyte w roku 1812 mogło wiele przy- 
czynić się do ułatwienia akeyi obecnej i dlatego 
strategicy austryaccy powinniby atudyować ten 
teatr wojny raczej z książki Mierosławskiego, niż 
z raportów ks. Schwarzenberga. To samo da się 
zastosować w wyższym jeszcze stopniu do tere- 
nu, położonego po prawym i po lewym brzegu 
Wisły. 

Zdanie autora o kolejach rosyjskich jest dosyć 
niekorzystne. W ostatnich czasach wybudowała 
Rosya wprawdzie wiele linij strategicznych, któ- 
re zbiegają się w silnie obwarowanym Brześciu 
litewskim i Dęblinie (Iwangoród), najważniejsza 
linia ku granicy austryackiej jednak, droga war- 
szawsko-wiedeńska, jest z tego powodu niedogo- 
dna, bo wskutek szerszego toru nie może być 
bezpośrednio połączona z innemi kolejami rosyj- 
skiemi. Dało się to uczuć dotkliwie już podczas 
ostatniej wojny rosyjsko-tureckiej ai obecnie nie 
pozostałoby zapewne bez szkodliwego wpływu. 
Wobec alarmujących wieści o zalaniu Galicji 
przez masy kawaleryi rosyjskiej i lotne jej ko- 
lumny, podnosi autor dwie ważne okoliczności: 
1) brak zupełny niemal dróg na Podolu rosyj- 
skiem i na Wołyniu; 2) oddalenie znaczne kole- 
jowych punktów zbornych od granicy galicyjskiej. 
Z Ostrowca mianowicie jest do Galicyi 45 kilo- 
metrów, z Lublina 70, z Chełmu 85, z Kowla 
75, z Łucka 64. Obawa znacznego nagromadze- 
nia sił rosyjskich u naszej granicy i nagły na- 
pad wydaje się przeto dość problematycznym. 
Zbadawszy i oceniwszy w ten sposób teatr 
przyszłej wojny, wyjaśniwszy rozumowania swoje 
mapami, do których dołączono widoki Lwowa i 


ustępie usposobienie ludności w prowincyach ro- 
syjskich i zachowanie się jej w razie wojny. Pod 
tym względem, powiada on, są zdania różne i 
wszystko polega tylko na domysłach. Co do lu- 
dności Galicyi i Bukowiny —* nator nie wątpi, 
ł6 zostanie ona wierną Austryi, bez względu „Ia- 
ki obrót wezmą wypadki*. 
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Sprawy szkolne. 


Krakowskie Koło nauczycieli szkół 
wyższych odbyło w roku bieżącym dwa po- 
siedzenia pod przewodnictwem ks. prof. dr. Le n- 
kiewicza. Na pierwszem (dnia 4 lutego) od- 
czytał prof. dr. Zath ey? rozprawę o barkach 
Krasiekiego i ich wartości pedagogicznej. Szano- 
wny prelegent zwróciwszy uwagę zgromadzonych 
na studyum p. Górskiego w „Przeglądzie 
Polskim“ z roku 1887 zamieszczone, podnosi 
wielkie zalety pracy młodego autora, następnie 
wykazując niektóre ujemne strony i uzupełniając 
braki skreśla charakter biskupa warmijskiego na 
podstawie pism i na tle ówczesnych stosunków, 
wreszcie rozbieia krytycznie bajki jego pod wzglę- 
dem formy i treści i udowadnia, że mylnem jest 
zapatrywanie tych, którzy bajkom Krasickiego 
wysoką pedagogiczną wartość przypisują; z wy- 
jątkiem bowiem niewielu, są one albo niezrozu- 
miałe dla dzieci, albo zaszczepiają zgubne zasady 
w młodociane umysły. Z natężoną uwagą wysłu- 
chali zgromadzeni tej nader zajmującej i w głę- 
bokie poglądy bogatej pracy i szezerze podzięko- 
wali szan. prelegentowi. 

Na drugiem posiedzeniu (d. 3 marca) mówił 
prof. Rotter o niektórychi optycznych złudze- 
niach w rysunku i malarstwie. Wyjaśniwszy istotę 
złudzenia optycznego przechodzi szan. prelegent 
przy pomocy licznych w tym celu umyślnie spo 
rządzonych rysunków rozmaite złudzenia, opiera- 
jące się na momentach czysto linearnej natury; 
z dostrzeżonych zjawisk wysnuwa wnioski co do 
sposobu wyzyskania tychże w praktyce miano- 
wicie z jednej strony aa polu dekoracyjaem, w 
przemyśle artystycznym i architekturze, z drugiej 
w dziedzinie toalety, szczególnie damskiej. Na- 
stępnie tłómaczy niektóre złudzenia natury kolo- 
rystycznej i ich praktyczne zastósowanie. W kon- 
cu wyjaśnia złudzenie, wywołane portretem lub 
cbrazem en face malowanym, uzasadniając szcze- 
gółowo to pozorne wodzenie oczyma za osobami 
z różnych punktów wpatrującemi się w portret 
przy pomocy odpowiednich rysunków. Następnie 
prof. dr Petelenz rozwinął teoryę nauki języ 
ków żyjących w szkole. Drogą kistoryczną po- 
stępując dowiódł, że nauka tych języków nie ma 
dotąd metody. któraby pożądany rezultat w szko- 
le zapewnić mogła. Roztrząsnąwszy krytycznie 
metodę obecnie w szkołach przy nauce języków 
żyjącyeh używaną tj. metodę filologiczną i wyka- 
zawszy ujemne jej strony, wyraża przekonanie. że 
ona może być wprawdzie dobrą przy nauce ję- 
zyków klasycznych, którym inny cel zakreślono, 
lecz dla nauki języków żyjących wcale nie jest 
przydatną. Na tej podstawie dochodzi do konkre- 
tnych konkluzyj, które stanowić mają zrąb me- 
tody dla języków żyjących w szkole. Wreszcie 
motywuje swój pogląd także za stanowiska psy- 
chologicznego. Szanownym prelegentom podzię- 
kowano szezeremi oklaskami. 

Na zapytanie o stosunek materyału naukowe- 
go do gramatyki na pierwszym stopniu nauki dał 
profesor German szczegółowe wyjaśnienie. 
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zamku krakowskiego, rozważa autor w końcowym | p 


zakończyć walkę ekonomiczną. W razie, jeżeli 
ostatni dyplomatyczny krok Rosyi nie odniesie 
skutku, radzi ten dzienuik zapomnieć naja- 
kiś czaso Bułgaryi i o traktacie ber- 
lińskim. Nowosti nie pojmują w ogóle. dla 
czego Rosya broni tego traktatu, który bynaj- 
mniej nie jest dla niej korzystnym. Rosya musi 
wystąpić przeciw dzisiejszemu zbrojnemu pokojo- 
wi. Jeżeli ludy słowiańskie na Bałka- 
nach i ludy słowiańskie w Austryi 
poznają, że Rosya jest ich przyjaciół- 
ką i że w przyszłości będzie tczyla wojnę tyl- 
ko w ich własnym interesie, wówczas zadanie 
Rosyi będzie w połowie spełnionem. 

Mimo wszystkiego, co ks. Bismark powiedział 
w swej ostatniej mowie o dziennikarstwie rosyj 
skiem, mie należy odmawiać powyższym głosom 
wszelkiego znaczenia. — Być może, że w społe- 
czeństwie rosyjskiem szrozumiano nareszcie, jak 
viężkiem i pełnem niebezpieczeństw przedsię- 
wzięciem byłoby wypowiedzenie wojny w chwili 
obecnej. | 


Przegląd polityczny. 
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Z powodu bliskiego już pierwszego czytania w 
Izbie wniosku ks. Liechtensteina, oblieza- 
ją stronnictwa swoje siły. Posłów jest obecnie 
346 — siedm mandatów jest opróżnionych. Do 
opozycyi należy zaliczyć następujące kluby: nie- 
miecko austryacki 87 członków, niemiecki 24, na- 
rodowe zjednoczenie niemieckie 18 i związek 
niemiecko-narodowy 6 — razem przeto 185 gło- 
sów opozycyjnych. Do stronnictwa rządowego: 
Koło polskie 56, klub ruski 4, klub czeski 57, 
klub prawego centrum (Hohenwart) 34, klub 
centrum (Liechtenstein) 19 — razem 170 gło- 
sów. Pozostają trzy kluby, głosujące czasem z 
rządem, czasem z opozycyą. tj. klub liberalnego 
centrum (Coronini) 11 członków, klub Trentino 
%, klub młodo.czeski 7 i 16 posłów „dzikich“ 
tj. nie należących do żadnego klubu — razem 
41 posłów. W komplecie Izby, tj. 346 ---- abso- 
lutna większość wynosi 174 głosów — stronni 
ctwu rządowemu brak czterech głosów zatem do 
absolutnej większości, zaś opozycyi niemieckiej 
389 — i o te głosy odbywać się zawsze musi 
werbunek pomiędzy owymi 41, którzy ściśle ani 
tu, ani tam nie należą. W zastosowaniu zaś do 
specyalnego wypadku z wnioskiem Liechtenstei- 
na, wzmacnia się lewica 7 posłami młodoczeski- 


mi, liczyć zatem może na 142 głosy — prawica 
osłabia się kilkoma oakai klubu czeskiego 
którzy już oświadczyłi, iż wyjdą ze sali. W kin 
bie Coroniniego i Trentino solidarności nie ma, 
dziey oczywiście głosują rozmaicie, więc szalę 
ma w ręku 34 posłów, o których głosy żywy 
odbywa się werbunek. 
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Z Berlina donoszą, że cesarz Wilhelm. któ- 
ry od kilku dni nie wstaje złożka, ma być nad- 
to niezmiernie przygnębionym wskutek ostatnich 
wiadomości z San-Remo. W otoczeniu ceaarza 
nie przypuszczano, iżby te wieści sprawiły ma 
nim tak silne wrażenie. Odd.iałały one jednalń 


wem dokonaniu operacyi w San-Remo, uwierzył 
on w możliwość wyzdrowienia syna. Dziś wie 
już cesarz Wilhelm o rzeczywistym stanie rzeczy. 
Ponowienie się jego dawnej choroby w połącze- 
niu z silnem rozstrojeniem nerwów, jest przy- 
że wnuk cesarza ks. Wilhelm przyspie- 

| e powrót z San - Remo do u” 

i 


Przesilenie ministeryalne w Rumunii pos 
dziło pewien niepokój w politycznych kołach 
wiedeńskich; obawiają się tam, ażeby z upadkiem 
Bratiana nie ostygły przyjazne stosunki mię- 
dzy rządem rumuńskim, a Środkowo - europejskę 
ligą pokoju Obecnie najprawdopodą iejszem 
jest objęcie rządów przez koalieyę obu odźamó 
konserwatywnego obozu t.j. „starych“ pod prze 
wodniectwem ks. Ghiki i „młodych*, którym prze- 
wodzi były ambasador w Wiedniu Carp. 

Gdyby jednak porozumienie między temi od- 
cieniami politycznemi nie przyszło do skutku, 
powrót Bratiana do władzy nie byłby wykluczo- 
nym. 


Dgiennik Polski doniósł był niedawno, iż w 
Watykanie jest zamiar poddania węgierskich gre- 
cko-katoliekich (unickich) biskupów pod jurys 
dykcyę metropolity lwowskiego, że prymas Wẹ: 
gier, kard. Simor już się na projekt ten Zgo- 
dził i tylko z powodu słabości ministra wyzunń 
Treforta szczegóły tej sprawy nie zostały 1e- 
szcz. ułożone. Otóż węgierski dziennik £ygycter- 
tes występuje ze stanowczem zaprzecze 
niem tej wiadomości, która przeszła była do 
wszystkich dzienników. Korespondent tego dzien- 
nika z Ostrzyhonia (Granu) gdzie jest siedziba 
prymasa, w liście prawdopodobnie inspirowanym 
z prymasowskiego pałacu — twierdzi, że donie 
sienie to żadnej nie ma podstawy. Kardynał przy 
jął je z oburzeniem. W Ostrzyhoniu nigdy spra- 
wy tej nie poruszano, a gdyby to się stało, był- 
by prymas projekt taki z całą stanowczością od- 
rzucił, Wszelkie usiłowanie, naruszujące prawa 
kościoła węgierskiego albo prawo państwo 
we Węgier, z którejkolwiek strony by pocho- 
dziło, musi być stanowczo odparte. Gdy nawet 
ze strony kościoła próbowano kiedy naruszyć 
rawa prymasowskie w Węgrzech — kardynał 
i zawsze ostry stawił opór. a tak też i zaw 


«prawy imiejskie. 


Komisya przemysłowa Rady miejskiej odbyła 
wczoraj posiedzenie, pod przewodnietwem prezy- 
denta miasta dra Szlachtowskiego. Komi- 
sya przedewszystkiem zastanawiała się nad apra- 
wą założenia magazynu zbożowego (domu s:ła- 
dowego) w Krakowie. Sprawa ta już przed dwo- 
ma laty pornszona, ale wówczas nie doprowadzo- 
na choćby do zasadniczego zwatwienia — została 
ti wansawi Taak Tijan tegorocznej uchwały 
jajnu w tym przedmiocie. Seim tek" wiadomsa 

ZATWYTZATÓWI krajowemu 'puczynić starania; 
aby w dwóch większych miastach kraju, ile mo- 
żności w Krakowie i Lwowie. założone zostały 
magazyny zbożowe, przedewszysikiem przez gmi- 
ny, a gdyby to było niemożliwem, przez spółki — 
w ostatecznym dopiero razie mógłby sam Wydział 
krajowy jako koncesyonarynsz wystąpić. Dalej 
postanowił Sejm z funduszn krajowego przyznać 
tym magazynom subwe cyę, w łącznej kwocie 
21.000 złr. dla obu, przeznaczając ją w pierw- 
szym rzędzie na amortyzacyę i oprocentowanie 
kapitału, na założenie magazynów wydanego. Jest 
to rodzaj ograniczonej gwaraneyi. Wydział kraj. 


Simor 
sze postąpi. Także i rząd nie ma Żaduej o tem 
wiadomości, i nie dopuściłby czegoś podoburego. 
BAĆ może — pisze korespondent — » Air a 
grami tacy, którzy życz; je poddania dwóc 
kaTa wdźierskich Oc RETE 
czną; ale z całą stanowczością twierdzić można 
że i Watykan jest stanowczym przeciwnikiem 
tworzenia nowych patryarchatów w Europie. Kie- 
dy Watykan przed kilku laty powierzył Jezuitom 
wychowanie nowicyuszów zakonu Bazylianów, 
złożył przez to dowód, iż do galicyjskich Rusi- 
nów nie szczególne ma zaufanie, Gdyby w Wa- 
tykanie noszono się z takiemi zamiarami, jak wy- 
żej wspomniane, to z pewnością jużby zażądano 
informacyj od kardynała-prymasa i od rządu wę- 
gierskiego, co jednak dotychczas nie nastąpiło. 


laly stein 151 
na umysł starca tem dotkliwiej, iż po szezgśli- fj 


| Herman" 


|nowskt 


Przytoczyliśmy ową korespoadencyę w obszer- 
niejszem streszczeniu — na dowód. jak stanow- 
czo Węgrzy występują przeciw wszystkiemu, 
w czem mogą upatrywać choćby cień naruszenia 
swych praw i swej jedności. 

Wysoka Porta zdobyła się nareszcie na de- 
cyzyę, której od dziesięciu dni oczekiwano i u- 
wiadomiła ministerstwo bułgarskie. 
iż nie uważa ks. Ferdynanda za legajl- 
nego władcę hołdowniczego księ- 
stwa. Cała Europa oczekuje dziś z ciekawością 
odpowiedzi Stambułowa na tę notę W. wezyra. 
Według wszelkiego prawdopodobieństwa odpo 
wiedż ta nie wypadnie w ducha żądań rosyjskich. 
Przewiduje to nawet organ rosviski Nord w ar- 
tykule ogłoszonym ua dwa dui przed wysłaniem 
noty tureckiej do Sofii. Jeżeli jednak bulrarra 
zachowa się lekceważąco w obee głosu sultana 
nasuwa się pytanie, *o wtenczas uczyni Rosya | 
te państwa, które ją w Konstantynopoln popir 
ły. Wówczas dowiemy się nareszcie, jaką rolę 
zamierzają odegrać Niemcy wśród walki sprzecz- 
nych interesów na półwyspie Bałkańskim i co 
właściwie uważają w Berlinie za naruszenie o 
wych, tylekrotnie przez ks. Bismarka wspomnia- 
nych żywotnych interssów Austryl. 


W dziennikarstwie rosyjskiem za- 
panowało właśnie przed tym ważnym krokiem 
Porty dosyć pokojowe usposobienie. Na 
uwagę zasługuje między innemi artykuł publi 
cysty Kokporewa poświęcony mowie ks. Bi- 
smarka Autor artykułu dowodzi, że Rosya sama 
jest winną, jeżeli dziś nie może sobie rościć pre- 
tensyi do równouprawnienia Z Niemcami. Gnę- 
biona przez dłagi, pozaciągane przez skarb, mu- 
si ona powstrzymywać się od udziału w snoraeh 
państw eurepejskich, starać Się O przyjaźń Niu- 
miec, a pozyskawszy ją, utrzymywać ją bez 
przerwy i nie sprzeciwiać się nawet napadowi 
Niemiec na Francję, patomiast zaś zwrócić całą 
uwagę na sprawy wewnętrzne. Potęga R'syi po- 
lega na oszezędzaniu własuych sił. Dla pozbycia 
się długów zagranicznych potrzebuje ona przy- 
najmniej dwudziestu lat spokoine)j praey. A po 
upływie tego czasu Europa zrozumie, jakie jest 


polityczne znaczenie Rosyi. Kokporew ma na- 
zako 


ńczy swą polityczną 
go kongresu, który 
ekonomicznych. 


dzieję, że ks Bism 
karyerę zwołaniem 
utrwali pokój 
Nawet kanclerz n 


1; Sądzą 
B toczyć wojnę 


z powodu Bułgary: lej wózła raczej pora 


Miski i Żeleński Stanisław. 
huudla i producentów. 
zostawiono na później 


i ozdan) U 
M ich szkół płzejycki Spe AT. 
niającycn (dla termiuatorów) Przy tej Lu 
ści h 0% się komisya nad stat nat ki | 
w tych szkołach i przyszła do MT 
ie będą jest potrzeba ich reformy. Uprosiła 
przeto prof. ttera, ażeby objął rodzaj in- 
spekcyi nad temi szkołami, 
rysunków i rachunków, al 


udaje się przeto do gminy m. Krakowa, czy była- 
by skłonną przystąpić do założenia magazynów 
zbożowych. W dłuższej dyskusyi wszyscy wyra- 
zili zapatrywanie, iż bez zebrania dokładnego ma- 
teryału, z którego możnaby ocenić tak koszta za- 
lożenia, jak i administracyi magazynów, dalej 
możliwy rozmiar interesu i ewentualae dochody, 
nie można stanowczej dać odpowiedzi. 
tedy potrzebę wyboru dwóch specyalnych komi- 
syj, z których jedna, handlowa, ma zbadać, 
czy i w jakim stopniu można tu w Krakowie z 
korzyścią dla gminy skoncentrować handel zbo- 
żowy — druga zaś, technicz 
ma przedstawić techniczny program co d 
budowania i urządzenia m: i 
tualne kosztorysy. Do pierw: 
ków komisyi przemysłowej 
tunbaum — zaś jako 


Uznano 


administracyjna, 


eigel i Mir- 
będą zapro- 
, rehmajer, Skir- 
więc reprezentanci 
ybór drugiej komisyi 
i 


„zeni pp, Baruch, Kieszk 


Po załatwieniu 


pomniejszych spraw 
przyjęła komisya do 


mości spra 


AM wpłynąć 
poczynionych 


na jej ulepszenie, a ii 
Zarazem po- 


spostrzeżeń ułożył projekt 
stanowiono, aby | złonkowie komisyi szkoły 
te zwiedzali, ju! w celach pedagogicznych, 
które są porue Rotterowi, ale głównie dla 
przekonania się o frekwencji, porządku i t. p. 
Każda Jednego ca została w ten sposób pod 


z członków komisyi. 


te ronika. 
Kraków, ? marca. 


Doputacya akademików nniwers. Jagiell. odje- 
chała d. Wiednia. Fod pierwszem wrażeniem 8n 
rowego wystąpienia senatu zamierzano zaniechać 
wysł:nia deputacyi. Gdy jednak młodzież rozważyła, 
ża w postępowaniu jej nie ma ale nie: 
prawnego, niezg'dnego czy to % uk idemickiemi. 
czy z ogólnemi ustawami — że projekt ministeryal- 
ny jest jeszcze zawsze tylko projektem, więc zamie= 
rzene ograniczenia datychczasowysh praw i swobód 
jeszcze nie jest ustawą — że zresztą wśród mło- 
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dzieży, silnie poruszonej decyzyą senatu, mogłyb 

łatwo gorętsze żywioły wziąć górę i doprowadzić 

jstotnie do nieporządków : postanowiła wykonać pier 

wotny zamiar i mimo zakazu 'eputaeyę wysłać. Za 

leży bowiem bardzo wi-le na tem żeby reprezentnt 

młodzieży megli ustnie reprezentantom kraju przed 

stawić powody. przeimawisjące przeciw Ścieśnienit 

akademickich swobód, Deputacyę odprowadz ły na 

dworzec t'umy akademików i żegnały ją serdecznie 
składając tem dowód selidarności koleżeńskiej, Od 
taktu senatu zależy teraz, czy sprawa zostacie za 

łagodzona, czy też pohnięta na niewłaściwe tery, 

Należy nie zapominać, że niezadowolenie tł u m1 o=f 
ne, 
prawa — jest zawsze gorsze i bardziej niebezpiecz | 
ne od tego, które może jawnie i legalnie znaleźćj 
upust, 


Wynik wyborów do krakowskiej Izby handlowo- 


zwłaszcza gdy płynie z poczucia naruszonego i 


(| 
| 


przemycłowej dziś do południa nie był jeszcze wia -$ | 


domym w zupełności, bowiem komisy: skrutacyjn 
czynności swoich jeszcze nie ukończyła. Wszystkie 
zatem wczorajsze doniesienia. zamieszczone w dzien- 
nikach lwowskich i miejscowych oparte są tylko naj 
przypuszeczeniach Dowodzi tego również pominięcie 
wybranych do Izby z okręgu tarnowskiego, oraz 
błędne poćanie liczby głosów. — Dotąd wiadomym 
jest pozytywnie wynik następujący: Z wielkiego ban 
dlu w okręgu krakowskim wybrani: Julinsz E p 
łoszmi. Hires Lana dan 150. Jakób 
ber 143; w okręgu tarnowskim: Herman 
lorz 182, Juliusz Przeworski 130. Reszta 
gło rozstrzelona. — Po wybranych największą 
wszak liczbę głosów mają pp. Józef Koral, Jan 
Kwiatkdłeski, Konrad Wenzel i Michał Ader. — 
Z ma pandla w okręgu krakowskim wybrani: 
fitsch 781, Emannel Mirtenbau m 
helm Merz 740 głosów. Z okręgu tar- 
bo Izrael Rosenthal 461 głosów. Z wiel 
kiegu przemysłu w okręgu krakowskim wybrani: 


743 i 


-| Adolf Poller 171 gł, Franciszek Strzygocki 


152, ner 126, Samuel Frenkel 


r tt 
122 PE NA ons Józef Falter 
112, Gustaw Baruch 111 i Józef Liban 103 


głosy 


spp 
k wyborów z małego przemysłu w okręgu 
rnowskim dotychczas nie jesti 
ao a e. 
Praca Kobiet. Dział Polski iobót kobiecych næ 
wystawie w Glasgowie zapowiada się świetnie są% 
dząc po okazach, jakie staraniem komitetu pań kra 
kowskich temi dniami wyprawione zostały. Gusto 
wne ro'oty uczennie szkoły Św. Schołaatyki, or 
ich nauczycielek pp. Chlebowskiej i Mayerberg, ha 
fty i aplikacye z pracowni p. Darowskiej, śliczm 
okazy ze składu p. Kulczykowskiej, koronki klock 
we, odznaczające się nesłychavą taniością p. Kom 
w Bobowie, oraz Sóstr Miłosierdzia w Przeworsku 
roboty ręczne tychże samych Sióstr Miłosierdzia n 
Kleparzu w Krakowie, hafty i wyszywania w sp 
rej liczbie nadesłane przez gminę Maków, całe su 
knie złotem i srebrem wspaniale haftowane prz 
wieśniaczki podolskie z Bilcza i z dalszych okolic 
o które się ks. Leonowa Sapieżyna i hr. Antonini 
Potocka wystarały, wreszcie na uwieńczenie cały 
zbiór prześlicznych koronek zakopańskich .dp Neu 
zil, oraz podobny zbiór koronek od p. Czechowiczo- 
wej z Kańczugi. oto niesłychanie zajmujące wyro- 
by. któr» prre dni tamn joszeza przed wysłaniem 
do Londynu mieli znawcy i znawczynie sposobno 
podziwiać w salonie ks Sanguszkowej. Panie pol 
skie w Londynie mają zamiar urządzenia z tych 
wszystkich przedmictów kilkadniowej wystawy przed 
wysłaniem do Głasgowa w jednym z najświetniej 
szych i najbardziej renomowanych salonów londyń* 
skich u lady Burdett Colltta, pani, słynnej z ol 
brzymiego majątku, nie mniej jak i ze szlachetnego 
sposobu, © jaki go używa, a która zawsze dla Pol< 
ski i Polaków żywiła stałą i nieudana przychył: 
uość. Byłoby to dla naszego działu robót kobiecye 
najwdzięczniejszą w oczach świata angielskiego 3 
p 


klamą. t 

Marszałek krajowy hr. Tarnowski przyje 
chał dziś ze Lwowa. Marszałek ma się zająć w Kra 
kowie rokowaniami z Towarzystwem wzajemuyc 
nbezpieczeń i m-gistratem w sprawie założenia skła” 
dów zbożowych. W tej samej sprawie bawi w Kra“ 
kowie członek Wydziału kraj. dr. Wereszczyń, 
ski. 

Poseł dr. Wajgel powrócił ze Lwowa, gdzie brał. 
udział w obradach krajowei komisyi przemysłowej 

Do komisyi teatralnej miejskiej wydelegowałć 
Tawsrzystwo zne tutejsze p. Wł Kaczmar 
sk:ego. 

IV wiec 


zyczny Tow. muzycznego z u 


.|przejmpm współudziałem panny Bolesławy Czesna: 


kównej (Dolores de Oamilly), artystki opery wag 
skiej, panny Wandy Switkowskiej i Heleny Czecho 
wiczównej odbedzie Się w piątek 9 bm w sali reg 
dntowej. Program obejmuje: 1) Schumann: Kwari 
tet na fortepian. skrzypce i wiolonczelę, odegrają 
pua W. Świtkowska, ap. Singer, Heggenberger É 


JNovacek. a) Allegr», b) Molto vivace, c) Andancej 


Finale. 2) Rossini: Cavatina z op. „Cyrulik Sef 
ki“, odśpiewa pna Bolesława Czesnakówna, 34 
Czajkowski: Serenade melancolique: b) Spoar 
Scherzo sodegra-prof. Siogar. 4) Deklamacyg wY 
głosi pna H. Czechowiczówna 5) a) Mendelssohn? 
Ńtude, b) Moszkowski: Tarantelle, odegra na iort 
pna W. Świtkowska 6) a) Ponch'eli: Arya z o 
„Gioconda“, b) Moninszko : „Żal dziewczyny“, od 
śpiewa pna B, Cz*snakówna. 7) Żeleński: „Nasz 
Hanka“, Początek o godz. wpół do 8 wieczór. < 


Z teatru. Na bonefe panny Anny Kałażyńskiel 
odegraną zostanie w sobotę tragedya Ś. p. Józefł 
Szujskiego „Zborowscy*, Utwór ten słusznie nwa 
żanym jest za jednę z nailepszych prac sceniczny ch 
głośnego historyka, Panos Kałużyńska zazwyczaj nů 
benefisewe widowiska wybiera sztuki e poważnym 
szerszym zakróju, — a publiezaość nasza umie oce 
nie tę dążneść artystki i nie pnzwala jej żałował 
dokonanego wybnru. Nietylko prawdziwym talentem 
lecz i pracą, która za wzór służyć może rówieśn* 
com p. Kałużyńskiej, w ciągu lat kilku zdobyła só* 
bie artystka ta powszechne uznanie i zajęła wybita? 
stanowisko na s-enie naszej. Niepodobna wątpić, 
publiczność , pamiętając o zasługach p, Kałużyńć 
skiej dla sceny i zawsze otaczająca ją życzliwościfj 
zachce zapełnić teatr na benefisowem przedstawie” 
niu — gdyż będzie to wyrazem nie platonieznefi 
uznania ! 

Komunikacya kolejowa mięizy Warszawą a Kri 
kowem (linia drogi żelaznej Warszawske Wiedeńskiej 
została dziś przywróconą. 

Zmarli. Tekla z Wołkowiczów Zielińska, 
po oficerze wojsk polskich, smarła onegdaj w 
kowie w 88 rokn Życia, 
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W Jaśle zmarł w 42 roku życia, Franciszek No- 
wotny profesor w miejscowem gimnazyum 

Józef Heggenberger, obywatel miasta Krakowa, 
zmarł wczoraj w 56 roku życia, 

Szkoła zakopańska. Miuister oświaty zatwier- 
dził mianowanie dru Tytusa Chałubińskiego i Lu- 
dwika Wierzbickiego delegatami Wydziału krajowe- 
go do komitetu szkolnego szkoły fachowej w Żako: 
panem na peryod trzechletni. Zarazem powołał mi- 
nister oświaty w skład tego komitetu, jako delega- 
tów ministerstwa oświaty, dotychczasowego delegata 
ks. Józefa Stolarczyka i starostę w Nowym Targu. 

Ofiara zimy. Na polach radłowskich powiatu brze- 
skiego znaleziono zwłoki kobiety, która widocznie 
padła ofiarą mrozn. Po roztajeniu Śniegu woda zalała 
ją, a następnie znów zamarzła, gdyż ciało było czę- 
ściowo w lodzie, 

Nowy przemysł domowy. Czytamy w Dzien 
niku polskim: Przed kilku tygodniami zamieści- 
liśmy krótką wzmiankę o robotach tkackich, wyra- 
bianych przy ulicy Solarni Nr. 4 za pomocą ręczne- 
ge aparatu. Obecnie, pe zwiedzeuiu tego zakładu, 
otwarcie przyznać musimy, iż nowy ten przemysł 
kobiecy będzie dla naszych pań rzeczą nader pożą- 
daną. Prosimy bowiem wyobraziń sobie zupełuie 
pojedynczy, a przytem tani ręczny aparat, na któ- 
rym wyrabiać można, stosownie do życzenia, różne 
przedmioty, według dowolnych wzorów. Aparat ten 
składa się z metalowych płaskich linijek, przyśru: 
bewanych do stołu, z grzebienia, zaopatrzonego igi 
mi i drewnianej iglicy, jakiej używa się zazwy 
przy siatkowaniu. Za pomocą tego skromnego 
ratn można w domu wykonywać wszelk 
tkackie, które dawniej wyrabiały nasze m 
kim mozołem na drutach, lub szydełkiem. Po 
liśmy też gotowe roboty, jak: szale, zarzutki, 
cia na głowę (t. zw. bułgarki), spodnice 
i inne, kapy, dywaniki, dywany, portygry: 
innych przedmiotów. Począwszy od 0 
wych, z niei szarych, bawełny, włóczki, 
droższych i najdelikutniejszych %3 
dwabiu, wszystkie przedmio p 
brednym gustem i prawdziyg 
brane są z najlepszych v 
każdy po dwntygoduiowej u 


naj- 
į je- 


boty wykenywać supełuie samodzielnie, stosownie | | ds 
do gustu i mody. Przypatrywaliśmy się wykonywa- faktach Al. hr. 


nej właśnie pracy nad poduszką z włóczki ©m 
neńskiej. Robota szła nadzwyczajnie szybko; jedna 


kę, tkała tak wprawnie i pięknie, że wzbuś 
prawdziwy podziw. Każdy przemysł kobiecy 
wał zawsze pnbliczną uwagę, ten, o którym 
minamy, zasługuje na tem większe poparcie, ile 
wyprzeć może zupełnie kosztowny towar dowozowy, 
którego nasze piękne panie tyle potrzebują. Prosimy 
również nie zapominać o tem, że każda robota za 
pomocą tego aparatu jest zajęciem miłem i wdzię- 
cznem, a przedewszystkiem nie przeszkadza wcale 
zwykłemu gospodarstwu domowemu, Dla jednych 
pań może ta praca być przyjemną rozrywką, dla iu- 
nych źródłem zyskcwnego zarobkn Wymagania kom- 


fortu resną, materyalistyczna cywilizacya naszej do- | 


by wypycha dawną prostotę, dla nikego nie może 
zatem być obojętną wiadomość, iż własną pracą, a 
tanim kosztem i bez wielkiego trudu, meżna przyjść 
do wszelkich przedmiotów, stanowiących ozdobę każ- 
dego aalonu. Aparatów do wykonywania tych robót 
nabyć można w zakładzie przy So.arni l. 4 na doie 
(obok ulicy Gródeckiej na górze) po 12 do 25 złr 
Właścicielku udziela również nauki za wynagrodze- 
niem 10 złr., a wszelkie roboty chętnie okazuje 
zwiedzającym paniom. 


Ze Stowarzyszeń 


— W myśl $ 10 statutu Stowarzyszenia rządo- 
wnie upoważnionych cywilnych techników Król. 
Galicyi i W. ks. krakowskiego, edbędzie się we 
Lwowie dnia 11 marca 1888 roku o godzinie 11 
przed połndniera, w lokalu Towarzystwa pelitechni- 
cznego, na ulicy Lindego I. 9 II piętro, IX zwyczaj. 
ne walne zgromadzenie Stowarzyszenia, na które 
Izba inżynierske wskntek uchwały zapadłej na 24 
posiedzeuiu członków Stowarzyszenia najnprzejmiej 
zaprasza. Porządek dzienny: 1) Odczytanie proto- 
kółu z ostatniego walnego zgromadzenia. 2) Spra- 
wozdanie z czynności Izby inżynierskiej. 3) Sprawo- 
zdanie komisyi lustracyjnej. 4) Wybór komisyj lu- 
stracyjnej (dwóch członków) na rok 1888/89, 5) 
Wnioski wzglęłem ustanowienia taksy, za czynności 
rząd. upow. cywilnych techników na wezwanie władz 
rządowych wykonane. 6) Wnioski członków. 7) 
Oznaczenie miejsca zebrania następnego walnego 
zgromadzenia, 

Karty o zniżonej cenie jazdy koleją żelazną będą 
w razie uzyskania, członkom tylko na wyraźne żą- 
danie przesłane, Upraszamy P. T. kolegów uie na- 
leżących detąd do Stowarzyszenia o łaskawe p'zy- 
bycie i przystąpienie de Stowarzyszenia naszego. 

sekretarz prezes 

Bol. Długoszewski. Zakrsewski. i 

— Onegdaj w sali konferencyjnej Rady miejskiej, 
zgromadzili się tutejsi budowniczowie prywatni w 
pełnym komplecie i zawiązali się w „Towarzystwa 
woinopraktykujących budowniczych z siedzibą W 
Krakewie*. Na. posiodzenin- wybrano komisyę z 10 


członków w celu ułożeuia statutu. Do komisyi zostali] :tórem zaznaczył łączność Prus Z 


z nezennie, która niedawno dopiero rozpoczęła nagó] 


pz 


wybrani większością głosów: Matusiński Jacek 19 
głosów, Meus Rajmund 18, Siełek Antoni 18, Nie- 


dźwiecki Józef 17, Zaremba Karcl 16, Miarczyński 
Iguacy 15, Stryjeński Tadeusz 14, Miiiler Broni 
sław 18, Nitsch Maksymiliau 12, Rybiński Ka- 
rol 12. 

— Towarzystwo imienia Tadeusza Kościuszki 
w Krakowie, odbyło w dniu 26 b. m walne zgr 
madzenie, na którem po złożeniu sprawozdani 
przez sekretarza z czynności Wydziału za czai 
gły — przyjęto dc wiadomości sprawozdanijy po 
skarbiego i komisyi kontrolującej. - 

Towarzystwo dzięki staraniom i gorliwośm 
woduiczącego rozwija się pomyślnie, gdyż di 
członków dochodzi do 100 R 

Na walnem zgromadzeniu przystąpiono do wy- 
boru Wydziału, skład którego jest następujący : 
Przewodniczący p. Jan Skirliński właściciel dóbr, 
prezes Towarzystwa okr rolu. Zast 


stazy Mikuszewski były rądca sądu | 
kretarz : dr. Serafin nA d 

p Aleksander Kłosowski, kasyer mą 
kowie Wydziału; pp Jakób 
bilewicz, dr. Wilhelm Dadle 
Ludwik Zagórny Marynowski, 
8ZOWB 


Mier : 


i Ludwik Zawiłowski. Do komisyi zaś kontro- 
Jącej wybrani zostali: pp. Lucyan Baranowski, Jan 
Bociański i dr. Emil Szware. 


Mianowania. 
hr. Mn echa 


Składki. W Administracyi N. Reformy złożyli 
dla Zygmunta Bogusza yo M P 5 alr., 


E P. 1 st | 


-. czwartkowe 
„Pan Jowialski*, komedya w 4 
ojca — i „O Józię*, kome- 
a Bałuckiego. 

| marca: Na dochód Anny Kału- 


iedstawienie : 


dya w 


i iedzielę 11 marca pn południu: „Po- 
Wks (Die Grille). obraz lndowy w 5 aktach 
solny Birch Pfeiffer. 

/ dniu 19 bm., jako w rocznicę śmierci é p. 
J. I. Kraszewskiego, odbędzie się w teatrze uroczy- 
ste przedstawienie. Daną będzie komedya J I. Kra 
szewskiego: „Radziwiłł w gościnie”. 


p Z a 


Wiadomości naukowe, literackie i artystyczne. 


*ar Wł hr. Koziabrodzki napisał nową ko- 
medyę p t. „Reprezentant firmy Miiller i spółka.* 

e*s P. Zygmunt Przybylski pisze nową ko- 
medyę na temat stosunków ziemiańskich p. t. „Eko- 
nemówua,* 

a Dyrekcya teatru lwowskiego otrzymała ma 
nuskrypt widowiska scenicznego p. t. „Hul.j du- 
Bza”*. Tematem sztuki jest legenda o Twardowskim. 
Antorem ma być jeden z artystów sceay lwowskiej, 

krx Teatr lwowski wystawi 14 bm, tragedyę p. 
Alfreda Nossiga p. t. „Król Syonu*, Utwór ten 
był drukowany w dwutygodniku Ruch. 

ę*ą Klub artystów krakowskich wskutek rozesła- 
nej odezwy otrzymuje już zamówienia na prace dla 
kościołów w kraju. 

s*a Na wystawę Zjednoczonego Tow. przyjaciół 
sztuk pięknych nadeszły ; Bergmana „Zbiór siana*, 
„Lekcya śpiewu‘; Fabiańskiego St. „Góral z Za- 
kopanego*; Kotowicza „Jesień“; Wędrychowskiego 
„Koronkarka*; Korpala „Z motylkiem* popiersie z 
terrakotty. 


Dział ekonomiczny. 


Posiedzenia centralnego Tow. gospodarczego 
w W. ks. Poznańskiem rozpoczęły się w poniedzia- 
łek pod przewodnictwem p. Zygmunta Sznłdrzyń 
skiego. P, Konst. S Szezaniecki z Międzychoda 
zdał sprawę z stanu ka y za r. 1887. Sprawozda- 
nie to przedstawia się w skróceniu, jak następnje : 

Dochód: Remanent z 1886 r. 3304 mr. 98 fen, 
subwencya Spółki bazarowej 3000 mr, procent od 
tunduszu dyspozyc. 48 mr. 10 fen., składki z Tow. 
roln. filialnych 2525 mr. 25 fen, z prenumeraty 
Ziemianina 4328 mr. 18 fen. — Suma dochodu 
13.206 mr. 56 ten., — rozchód wynosił 9770 mr. 
24 fen, tak że remanent na r. b. wynosi 3436 
mr. 22 fen. 

Po krótkiem przemówieniu dra Chłapowskiego z 
Poznania w sprawie zbiorów przyrodniczych Tow. 
przyj. nauk, tudzież przemówieniu T 
steina z Jabłówka, delagata z Pr 


M, Apolinary Jelita Stramiúski, Mateusz W M 


FRcy*, tragedya w 5 aktach Józefa 


N OWA 


„FORMA. 


=" 


Ks. Poznańskiego i wyraził pozdrowienie braci za- 
chednio-pruskich, rozeszło się, walne zebranie na 
poszczególne wydziały. 

Powiatowa Kasa oszczę 
Star „gkładek dnia 31 stycze 
złożo. 


ci w Krakowie. 
łr. 947.08427; 
książeczek złr. 
LODA 6 i *92 złr. 

FA, | o 154 stronom Ww tymi czasie 91.602380 
| łe. Stan wkładek 89 lutego zł 955.55862. 


Y na Kleparzu. (Spr. Now. Rej.). Kraków, 
6 marca. j A 


Płacono za 100 kilogr. netto : do 
Szenica o «© . „ADOM 7:70 
MF. . . 5-70 
Jęczmień . . . AO 5.75 
Owies eo . o BRRRGAE | 5:25 
Groch  . . . . ...... + =. 1050 
Tatarka .. AMI =" 7:50 
Proso. . . . . . AMR 6:50 
Fasola À 8— 10- 
Jagły. . „SRR 11— 183 — 
: | Ziemniaki (hektolitr) . 180 1:90 
„| Siano SK". >> EEE 
Sioma S . . o —— 250 
Jaja (za kopę) . . . . . . . 180 1-90 
Masło (za garniec) . . . . . 45% 5— 
Spirytus na 95 stopni Trałzsa hekt, —*ę- 49— 
Okowiła „ 80 , A m 465— 
yna B , =—_ 3:20 


tego. Wiedeń. du. 5 
ędzono ogółem 5011 
okywiony 

ie woły oparowe (dostarczono 
598 sztuk) po 48 do 56 złr. za cetnar metryczny. 
wyjątkowo dobre do 6% złr., za węgierskie (dostar- 
ozono 25 tuk) po 48 do 55 złr.. wyjątkowo do- 
bre do *, niemieckie woły od 50 do 56 złr.; 
wyiątkowć ©! złr, galicyjskie woły z paszy po 45 
do 51 złr. 

Na targowicach wiedeńskich w tygodniu ubie- 
głym było: 4028 sztuk bydła rogatego po 44 do 
58 złr. za cetn. metr; 4169 sztuk cieląt zabitych 
po 82—56 cent. za kil. i 21 żywych po 30 do 42 
cent; 290 owiec zabitych po 32 do 50 za kilgr. 
i 2892 owiec żywych po 10 do 29 złr. za parę; 
wreszcie 1571 sztuk świń zabitych po 40 do 54 
cetu, i 9.612 żywych po 29 do 49 cent. za kilo 
bez podatku konsumeyjnego, 


e. 


Płaconc za galicyjskie 


Spostrzeżenia meteorologiczne 
ipodług Obserwatoryum krakowskiego). 
Kraków, dnia 7 marca. 


Uwagi: Dziś silny wicher od czasu do czasu 
ze śniegiem. 


- 


Telegramy „Nowej Reformy: 


(Prywatne. ) 


Wiedeń, 7 marca. Poł. Corr. donosi z War- 
szaw y, że naczelnicy stacyj drogi żelazusj Ro- 
wno-Wilno otrzymali temi dniami polecenie przy 
przyjmowaniu większych zbożowych i towarowych 
przesyłek baczyć na to, że Zacząwszy od 1 mar- 
ca starego stylu park kolejowy może być potrze- 
bnym dla transportów wojskowych szerokiego 
rozmiaru. 

Wiedeń, 7 marca. Deputacya studentów kra- 
kowskich przybyła tu dzisiaj 0 godz. wpół do 8 
z Tana; witali ją delegaci stowarzyszeń polskich 
„Ognisko“ i „Praca“. 

Wiedeń, 7 marca. Koło polskie, którego 
posiedzenie na dziś rano zwołanem było dla o- 
brad nad ważneini sprawami krajowemi, odnoszą: 
cemi się do budżetu ministerstwa oświaty, nie 
zebrało się w komplecie, skutkiem czego 
też nie mogły zapaść żadne uchwały. Obecni po- 
słowie poprzestać musieli na wypowiedzeniu ży: 
czeń. 

P. Lewakowski Karol wystąpił bardzo ener- 
gicznie przeciw kierunkowi ministra Gautscha. 
Ządał zmiżenia czesnego do połowy w pierwszych 
trzech klasach szkół średnich. Wystąpił przeciw 
mowie Bobrzyńskiego, wypowiedzianej w 
Izbie z powodu projektu ustawy o stowarzysze- 
niach akademickich. 

Dziś pojawiła się w gmachu parlamentu dø- 


nich i W |putacya akademików krakowskich, 


aś 


płacą |żądają 


Kraków, dnia 7/5, 
(Bez bieżącego kuponu.) 
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Warszawa, dnia 6/3, 
(Bez bieżącego kuponu.) 


płacą żądają 


płacą jżądają 


Obiigacye Indemnizacyjne. 


| wczoraj dziś | dziś 
Sa |g. 10 w. jg. 6 rano| g. 2 pop. 
Ciśnienie powietrza 
(ered. do 0°) 143 5 mm 739,8 mm kali wm 
Temperatura Era mi FF 
w stopniach Celsiusza 110 37,4 175 
Kierunek i moc wiatrn a 
(0 = cisza, 10 burza) WSW2| W3 |WSWG 
Wilgotność względua = va 
_ (r odsetkach) 86°% | 100°% | 839a 
Stan nieba ~ e 0 "=, Mo WaSiU — 
0—=pog.; 10 zup. pochm.| śnieg | śnieg 


ażeby wręczyć Jaworskiemu petycyę przeciw 
projektowi Gautscha. 

Wiedeń, 7 marca. Deputacya młodzieży akade- 
miekiej krakowskiej, złożona z akademików : Ja- 
worskiego, Michalika i Sehuetzera, wręczyła pe- 
tycyy ks. Jerzemu Czartoryskiemu. Ks. Czarto- 
ryski zapewnił poparcie w kierunku dążeń mło- 
dzieży. Deputacya konferowała z posłami: Lewa- 
kowskim, Rutowskim i Sawczyńskim. 

Jutro złoży wizyte pp Jaworskiemu i Czer- 
kawskiemu. Szczególnie serdecznego przyjęcia do- 
znała deputacya od posła Karola Lewakowskiego. 
„Ognisko“ udzieliło jej gościny. Jest nadzieja, 
iż ze strony polskiej zostanie wniesiony w Izbie 
projekt przeciwny. 

Wiedeń, 7 marca. Komitet mężów zaufania 
wiedeńskich rękodzielników (majstrów) odbył 
wczoraj naradę, na której uchwalił przedłożyć 
cesarzowi petycyę, zaopatrzoną w podpisy intere- 
santów, proszącą o uzupełnienie ustawy przemysło- 
wej przez dodatkowe postanowienia, mogące za- 
pewnić jej skuteczność w myśl jej ducha i prze- 
wodniej jej dążności. W danym razie chodzi o 
zaostrzenie postanowień ustawy przemysłowej w 
tym kieruaku, żeby kupcy nie mogli przyjmować 
zamówień na przedmioty wyrabiane przez ręko- 
dzielników. Spodziewać się należy w całem pań- 
stwie bardzo intensywnej agitacyi w tym kierun- 
ku. Uchwała wymienionego komitetu spowodo- 
waną została wyrokiem trybunała politycznego 
(Reichsgericht) w sprawie krawców przeciwko 
handlarzom sukni (konfekcyonaryuszom), na mo 
cy którego dozwolono handlarzom brać miarę i 
przyjmować od stron zamówienia. Rękodzielnicy 
widzą się taką interpretacyą ustawy przemysło- 
wej zagrożonym: w swej egzystencyi i sądzą, że 
tym sposobem wytworzona konkurencya uniemo- 
żliwia im nawet branie udziału przy dostawach 
dla armii. 

Wiedeń, 7 marca. Klub czeski wystosował do 

klubu młodoczeskiego przedstawienie, że ogólna 
sytuacya ze względu na interesa czeskie wymaga. 
żeby młodoczesi przy pierwszem czytaniu szkol- 
nego wniosku ks. Liechtensteina głosowali za 
przekazaniem wniosku do komisyi Dr. Engel 
odpowiedział w imieniu młodoczechów , że oni 
pod żadnymźwarunkiem tego uczynić 
nie mogą. 
„ Wiedeń, 7 marca. Prywatne doniesienia z Ber- 
lina przedstawiają chorobę cesarza Wilhelma jako 
niebezpieczną. Ma on być bardzo osłabionym tak 
dalece, że nie może o własnej sile obracać się 
w łóżku. Nadto trapi go silna bezsenność i bo- 
leści pochodzące z słabości pęcherzowej. 

Wiedeń, 7 marca. Corr. de l'Est donosi, że 
w miejscowościach bułgarskich nad serbską gra- 
nicą, mianowicie: w Zelenigradzie, Trnie, Klisow- 
cach i Klisurze wszczyna się pomiędzy ludnością 
ruch skierowany przeciwko rządowi księcia Fer- 
dynanda. a G 

Wiedeń. 7 marca. Większość dzienników tu- 
tejszych powątpiewa o skuteczności noty ture- 
ckiej Prasa wiedeńska jest zdania, że punkt cięż- 
kości sprawy bułgarskiej znajduje się obecnie w 
Sofii. Rosya nierozsądnie postąpiła, prowadząc 
rokowania z samą Turcy, zamiast z mocarstwami, 


które podpisały traktat berliński, przez co pozba- 


wiła się silnej podstawy prawnej dla swej akeyi; 
dlatego też wątpić należy, czy na tej drodze może 
jej się udać pomyślne rozwiązanie kwestyi buł- 
garskiej. s 

Belgrad. 7 marca. Ostateczny wynik wyborów 
do Skupczyny jest następujący: wybrano 133 ra- 
dykalistów, 16 z stronnictwa Risticza i 7 nieza- 
wisłych. 

Paryż, 7 marca. Rząd francuski uchwalił za- 
bronić włoskim okrętom przebywać w portach 
francuskich (?). 


(Z biura korespondencyjnego.) 


Zagrzeb, 7 marca. Tutejsza rada gminna po- 
stanowiła wysłać deputacyę złożoną z trzech 
członków, do biskupa diakowarskiego Strossmayera 
z powodu jego jubileuszu d. 19 marca br. 

San Remo, 7 marca. Cesarzewicz niemiecki 
wczoraj przedpołudniem parę godzin spacerował 
po ogrodzie; stan jego zdrowia znacznie się po- 
lepszył. 

Berlin, 7 marca. Reichsanseiger ogłasza bule- 
tyn z San-Remo, który zaprzecza pogłoskom o 
nieporozumieniu pomiędzy lekarzami, oraz zbija 
twierdzenie, jakoby zbliżał Się zwrot ku gorsze- 
rau w chorobie cesarzewiczą niemieckiego. Bule- 
tyn jest mniej więcej tej treści: „Odpowiedzial- 
ność i kierowanie leczeniem cesarzewicza pozo- 
staje jedynie w rękach dr. Mackenziego, jak i 
przed operacyą. Upraszamy prasę niemiecką i 
zagraniczną © wstrzymanie się w interesie cesarze- 
wicza niemieckiego od wszelkiej dyskusyi w spra- 
wie choroby i jej leczenia. Stan gardzieli nie u- 
legł znaczniejszej zmianie, rana goi się; rurka 
oddechowa zachowała właściwe położenie, płuca 
są zdrowe, kaszel mniejszy, wydzielanie fiegmy 
również zmniejszyło się. Stan sił zadawalniający; 
apetyt wzrasta. Żadnych zaburzeń w trawieniu 
nie ma. Pacyent nie doświadcza bólu przy prze- 
łykaniu, ani też bólu giowy; spi spokojnie po 
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kilka godzin Dr Bergman, którego misys skoń- 
czyła się, wyjeżdża natychmiast. * 

Buletyn ten podpisali wszyscy lekarze. 

Berlin, 7 marca. Cesarz zaniechał i dzisiaj 
jeszcze przyjmowania raportów 

Konstantynopol, 7 marca. Notę dyplomatyczną, 
uznającą nielegalność stanowiska ks. Koburskie- 
go w Bułgaryi, wystosowaną do Stambułowa, a 
podpisaną przez wielkiego wezyra tureckiego, wy- 
słano ztąd telegrafem w poniedziałek wieczorem. 
Depesza powtarza telegram wielkiego wezyra, 
wystosowany do ks. Koburskiego 21 sierpnia 
1887 roku, oraz uznaje pielegalność stanowiska 
ks. Koburskiego w Bułgaryi. 

Konstantynopoł, 7 marca. Porta zawiadomiła 
swych ambasadorów przy dworach zagranicznych 
o krokach dyplomatycznych, poczynionych w 
Sofii. 

Konstantynopol, 7 marca. Okólnik Porty do 
ambasadorów Turcyi zagranicą w sprawie uzna- 
nia nielegalności ks. Koburga, nie zawiera ża- 
dnego komentarza. 

Londyn, 7 marca. Większa część dziennikow 
porannych sądzi, że nota turecka, odmawiająca 
rządom ks. Ferdynanda prawnej podstawy, skłoni 
go do rychłego opuszczenia kraju. Te same pi- 
sma wyrażają jednak przekonanie, że po jego od- 
jeździe sprawa bułgarska nabierze jeszcze gro- 
źniejszego charakteru, a rozwiązanie jej stanie 
się niezbędnie potrzebnem. 

Słandard zamieszcza artykuł, z którego mo- 
żnaby wnosić, że Austrya, Anglia i Włochy nie 
uznają żadnego księcia, którego możnaby podej- 
rzywać o zamiar wydania Bułgaryi Rosyanom. 

Paryż, 7 marca. W Izbie toczyły się w ponie- 
działek w dalszym ciągu obrady nad budżetem 
ministerstwa wojny. Projekt ustanowienia pięciu 
wojennych inspektorów generalnych — odesłano 
do komisyi wojskowej. Minister wojny dowodził, 
jak ważnym jest ten projekt, skierowany ku te- 
mu, ażeby lepiej zorganizować nadzór nad przy- 
gotowaniami wojennemi i zapewnić bezpieczeń- 
stwo i obronę kraju. Minister zgodził się — ze 
względu na ważność tego projektu — na odesła- 
nie go do komisyj. 

Paryż, 7 marca. Izba uchwaliła jednogłośnie 
na dzisiejszem rannem posiedzeniu nstanowienie 
pięciu generalnych inspektorów armii. Rozprawa 
apelacyjna w procesie Wilsona odbędzie się 19 
b. m. 

Rzym, 7 marca. Według doniesienia Riformy 
ks. Bismark wystosował do Crispiego depeszę, 
w której dziękuje za uchwałę, jaka powzięła Izba 
włoska z powodu choroby cesarzewicza niemiec- 
kiego, oraz za mowę, jaką Crispi w Izbie wy- 
głosił. Ks. Bismark w depeszy swej wspomina 
także o węzłach przyjaźni, jakie łączą Włochy 
z Niemcami. 

Madryt, 7 marca. W Izbie deputowanych mi- 
nister wojny w ciągu rozprawy o reformie woj- 
skowej powiedział, że Hiszpania, w razie zawi- 
kłania europejskiego jedynie o tem myśleć *po- 
winna, ażeby zachować ścisłą neutralność. 

Bukareszt, 7 marca. Kombinacya utworzenia 
gabinetu Ghiki i Carpa jest wątpliwą z powodu 
różnicy w zapatrywaniach na sprawy finansowe. 
Ghika stara się porozumieć z Bratianem i zamie- 
rza utworzyć gabinet liberalny. 


Kursa telegraficzne. 
mMmagieożdzie wi leasmskzioj 


| Kurs w wal. 
dnia 7 marca 1888. BE 2 
„Mr. | et 

Zjednoczony dług w papierach "7! 26 
Zjednoczony dług w srebrze .. . .| 78, 55 
Austryacka renta złota . ; | 107 | 65 
5*/, anstryacka renta (marcowa) . 92| 25 
Akcye banku austro-węgierskiego 855 | — 
Akcye kredytowe . . . . . 266 | 10 
Londyu . iati | 127 | 15 
grebro . . n sadów — | — 
20-to frankówki za sztukę . 10 | 06 
Duksty austryackie . . . . . . 5/90 
Banknoty banku niemiec. za 100 m 62| 40 


Odpowiedzialny Redaktor : 
Tadeusz Romanowicz. 
Wydawca: Dr. Lesław Boroński. 


Rubryka „Nadesłane* nie pochodzi od Redak- 
cyl, która też żadnej odpowiedziainości za nią 
nie przyjmuje 


Oddaliwszy nrzędnika naszego pana Łncyana Za- 
wistowskiego. jakoteż i panią Zawisto:wską uprasza- 
my Szanownych odbiorców naszych , by jakiekol- 
wiekbądź zaległości tylko w biurze uaszem przy 


| alicy Jagiellońskiej 1. 5 uiszczać razzyli. 


W Krakowie, 1 marca 1888, 


Í Jeneraina Agencya kopalni węgla ka- 
miennego JW. Artura hr Potockiego. 
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Śr. 56. NOWA REFORMA. Kraków, 8 Marca 1888. j 


ch I. SOBOLEWSKIEGO w Krakowie otrzymał i po- 
iki, okrycia i płaszczyki. 
ne. — Próbki na żądanie opłatnie. 


agazya towarów bławatnych i konfekcyj 4d: 
leca w wielkim wyborze Nowości wiosenne na suknie, p: 
Towary wyborowe — Ceny bardzo u 


a, 
JOLO 


STANISLAW ROZMANTH 


właściciel pierwszorzędnych, przed 20 laty 
nabytych winnic © 


Tolcsva pod Tokajem 


383 1 20 


Miody człowiek | 


kawaler, wlaści iel bandlu mięszanego, do- 
brze zagospodarowany, lat 28, słuszny, brunet, 
liezący się nawet d> przystojnych i przyjemnych, 
dla braku znajomości poszukuje w ten sposćb 
towarzyszki życia, bie zważając na lata 
i stan. by tylko była dobrze obeznana z go- 
spodarstwem. 
Majątek niekoniecznia wymagany. 
Łaskawe listy z bliższą informacya lub z do- 


Za spokój duszy 4. p. 


FRANCISZKA STETSKALA 


e. k. radcy dworu 


chych wyrobów z ciasta 
GRZY BINSKIEJ 


wi 
R 


odbędzie się ą y łączeniem fotografii upra*za łaskawie przesyłać 

jako w pierwszą rocznieę zgonu a wielkimi medalami na kilku wystawach świata zagaezysonych, w wWOowie pod adresem „QOczekujący** poste restante 

Í wysyła, jak dotąd 379 1 66) z ; l 4. | Kraków, L. 364. 364 2 3 
Nabożeństwo żałobne ’ 18M Í zawiadamia strony interesowane, że wyłączną sprzedaż makaro- Ż:| ————— m 


w sobotę d. 10 marca o godz. 10 
rano w kościele 00. Reformatów, 
na które rodzina zmarłego Kre- 


wnych i Przyjaciół zaprasza. E 


11. 345. 


Ogloszenie., 
Przy Wydziale Rady powiatowej 
w Żywcu jest do obsadzenia po- 
sada konduktora do nadzoru dróg 
powiatowych i gminnych z płacą 
roczną 600 złr. i ryczałtem na 
objazdy w kwocie 200 złr. 
Ubiegający się o tę posadę mają 
wnieść udokumentowane podanie 


j CO eN 


S Wysprzedaż 
kilimków, weret i innych 
wyrobów ludowych 
| w składzie ptócien krajowych 4 


» M. Kulczykowskiej 
$| Hotel Saski, ul. Sławkewska, 


przedłużoną zostaje 350 6 0 [€ 
t r CŁO 15 marca b. r. 


Płótna i bielizna nie należą do wysprzedaży. 


SADZONKI I NASIONA LESNE 


przesyła za galiozką 
leánictwo Zassów peod Czarną. 
Dwuletni Crategua (biała Cierń na żywopłoty) 
po 3 złr. 50 centów. 
Akacya, olszyna, dębina , brzezina jasionina 
po 2 złr. 50 centów. 


„PURUM VINUM HUNGARICUM“ LJ mów z jej pierwszej fabryki w kraju przyjął 


od 4 litrów po 2 zir. 50 ct. 3 alr, 3 złr 50 et., 4 złr. i wyżej franeo $ DOM HANDLOWY 

do każdej stacyi pocztowej, a pół i całe beezki 132 litrów po ałr. We: 
40. 45, 50, 55, 60 i tak dalej do 100 złr. i wyżej franco stacya L. Tolscva. Ç] s e ł Z s 2 i 
© szelkie*obstalunkiulakOdGkdA wajakiratnini EQ A h śdzie dla poparcia wyrobu krajowego, premiowanego na ostatniej wystawie « 
szelkie obstaunki jak dotąd najakuratniej uskuteczniane będa. krakowskiej srebrnym medalem rządowym, mabywać można po cenach < 
SOOOCECKIE" gl Poe znych lwowskich, tc jest: 
- makaron drobuy po 44 centów 


S E E | eon grubszy po 40 centów 


C. K. UPRZYWILEJOWANA FABRYKA BIELIZNY E Handlujący otrzymują odpowiedni rabat 


M. Beyera i Spółki $ a e dn 


BF Sukiennice Nro 13—14 w Krakowie Ty 
naprzeciw kościoła N. P. Maryi, x z 


poleca swoj wielki skład bielizny dla Panów, Dam i dzieci, zrobionej z nailepszego g 
tunku płótna i szirtingu; tekża wieiki akład płótna, bielizny stołowej, roozni M Ai $ ) AR | | r R P A RO WY 
r LJ 
J. A. Johna Synów w Krakowie 


e 


w Krakowie 


wo 


"mafii 


— 


Kilograin. 


w 


ze" 


= 
= 
n 
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do nosa i uzirtingu w każdej jakości, po nadzwyczajnie niskich cenach. 
= (Cennik ma 


Kołnierzyki męskie i damskie w doskonałym Koszule w lepszym gatunku z haftem ręczi 


do Wydziału Rady powiatowej W gatunku za */; tuzina złr. 1°20 do 1:50. ałr. 3, 375, 4, 425 do 5. | H ] Dwuletnia Sosna I złr., świork I złr. 60 ct. 
Żywcu najdalej do d. 1 kwietnia Mankiety męskie i dam. za 6 par złr 180 do 2. |Koszule w najlepszym gatunku i różnych ro | poieca modczawio zły. ) i yk” 
1858 roku. 280 13 RODE dętek do uosa et. 90,|dzajach zły. AR i 6. F Pivo marcowe, m GR I sosna, świerk i modrzow po 70 ot. 
A E |. 1 tuzina prawdz. francuskich batystowych|, , , kz oanak SĘ. al >» leżak, A Pako. Za Bey zee” 1 
chustek do noss złr. 2, 2:50, 8 do 6 Zwykłe 99 ct., ozdobniejsze złr. 1:20, z ha- ne jabłonki i gruszki po I złr., leszczy 
Cierpi iqorecei polecona I |] *. tuzina anie. batyst. ohustek do nosaj, towa. sziarkanmi złr. 1-80, 2.10, 250 i3. + Porter Krajowy, 50 ct. za 100 sztuk. 
sierpiącym na na Nerwy na najgoręcej polecona : po econa : "i nieja. Emi w różnych kolo-|4 O3rchantu gładkie złr. 160 i 175. w beczkach 1, 1a i 2/4 hektolitrowych, oraz piwo butelkowe, którego wyłączny skłać 75 4 ej 0) we lo IA 
Wole a w eA eai WEKA - reni 60 21. LED akg j AE „ye: albo okładana wiką r. a wierzony został firmie: L. Zagórny Marynowski „pod Gambrynusem* przy ul. Mikołajskiej, ct. 1 
i i iun . i i l k i łok albo 23! dobrego SPE Denn. ; awe m. 
Toek m, PAAR czeskim } franeunkim) p Haro a 650, hu 9 10i 12. Spodnice damskie. b Oduośnie do powyzszego ogłoszeniamam zaszczyt zawiadomić, że w sk 


greckim i tureckim wyszłą broszurę Romana 


j utrzymuję następ'jące gatunki piwa butelkowego : 


z 


1 sztuka (37 łok. albo 23'/, m.) */, i ‘jẹ szlą-|Zwysłe od złr. I 60 do 2, z dobregc szy 


Jr. KAROL GOEBEL © 


Weissmanna : 5 7 
wy ej skiego płótna złr. 10. 11-50, 12, 1250, 15, fonu złr. 50 do %50. ; a Piwo marcowe cxportowe . . l 
PSE 14 i 16 Z haftowan. wstawkami złr. 3:50, 3:75, 4 i b. n non plus ultra AE. docent dentystyki w Uniw. 0 
l sztuka (63 Ł albo 39 m.) 5/, bolend. weby|Spodnicć z trenami z wstawkami lub be 4 Porter krajowy czyli bok . J Jagiell. 306 8 LU 
( d zł. 21, 23, 25, 28, 30, 37, 42 i 50. wstawek złr. 4:50, 5, 6, 5V 1 9. 5 Piwo pilzneńskie 1-3 ać l 5 ordynuje od godz. 9—1 i 8—5 0 
i | sztuka (63 ł. albo 42 m.) °% i*i, prawdzi-|3podnice z harchanu, gładkie. złr. % i wów PR. * br leża J j di g 3 . 
kie e ea. Ua PPAR wego a h e w SA Haftow ozdobne okładane piką złr. 3 50 i 3:85 5 Wszelkie zamó „enia zamiejscowe uskuteczniamy 0 Plac WW. Świętych, Nr. 10, l piętro. 9 


nożna otrzymac darmo ł opłatnie w Krakowie 
w aptece K. Wiszniewskiego , w składzie wyda- 


rw. 
nada 


gatunku od zł. 22 do 60. kaftaniki. 24 19 104 L. Zagoóorny OG>OOOO-CGOCOGCEO 


wnietwa w Wiedniu w księgarni J. Bretzner & t tuzin ręczników Inianych od złr. 4 do i2 złr. Z szyfonu zwykłe 1 złr., lepsze złr. 1-50 po 
Comp.. I. Tegetthoffstrasse, Nr. 8. 271 1 l kara Ja © a AA przescie-| “ z kami Kaftow. odzzir. 3725 do Sl | e EYII E gE JE JE E Ja rh I WRLIĘ ? T 

radeł bez złr. 1 - barehanu gładkia złr. 1-20, 1-05 i 1-90. = | ZZO m aan a O mma l dll 
N.E ë n "MY Szyfon na bieliznę męską i damską od centów |. rładane pika zir. 2904 3420 s 3,38 : 
RLM LLL,L2L>—>.2.-2>2--- 25 do BO GŁ za ihośr. Haft. ozdob. lub oładane piką złr. 1320 "wa | Lokal na ka <a „a A a 


Mając zamiar otworzyć 332 1 8 
Handel towarów 
miięszanych, delikatesów, ko- 
rzemnych, win i bławatnych 
w Rzochowie p. Mielec 
przeto upruszam o nadesłanie mi cenni- 
ków odpowiednich wyż wymienionych 

towarów. Ignacy Walek. 


Realność 


Serwety różnej wielkości od 5, do "°, i 167, Koszula męzkie. 
jak najtaniój, od 1:50, 2, 4 złr. Z najlepszego angielskiego szyfonu z gorsen 
Garnitury Iniane do nakrycia stołu na 6 do24| gładkim albo z listewkami slr. 1:50 » 
osób, wybór ogromny od złr. 3:50, 5, 7, do50| 2:50, 275 i 3. x 
Z dobrege płótna rumburskiego albo helen> 


Koszule damskie. złr. 280, 3:50 i 4. 
Z szyfonu złr. L'10, z haftem wzorów złr. 1-85 _ Kalesony męzkie. © F 
Z dobrego bolenderskiego albo ramburskiego|% angielskiej piki, wszelkiej wielkości oc 
płótna z listwą na przodzie lub do zapina | złr. ŻE do 1-40. | . 
uia na ramieniu, złr. 2:50 do 3:20. ‘A dobrego cienkiego płótna od i 60 do 250 
Wielki wybór pońozoch damskich blałych i kolorowych, jakoteż mezkich skarpetek w ró 
żnych gatunkach i kolorach. WTZ. EZ KEY WO ETS 


0, KAZDE 3% 4 10 |jest przy placu W. Świętych, Nr. 9, 
może mieć przez sprzedaż wszelkich ga- od 1 kwietnia do wynajecia. Wiado- 
tunków prawnie dozwolony ch mość tamże, | piętro 33 2 6 


a Losó ty ml Obszerna stalnia skleniona 
aT Losów na raty % Obszerna stajnia sklepiona 


rocznie najmniej 
1200 złr. w. a. zarobku. ze stalemi przegrodami na 5 koni jest 
każdego czasu do wynajęcia. 


Zapytania adresować do Wechslerhaus 
H. Fuchs, Budapest, Doroihengasse, 9. Bliższa wiadomość w Rynku w han- 
dlu „pod obrazem”. 327 6 7 


damskich, 

opartej na gruntowne: podstawie rysunków, oraz 
robienia wszelkich ubiorów damskich i dziecin- 
nych udziela egzaminowana w tym fachu w Wie 
dniu nauczycielka py atna p. Marya Kor- 
sidem , w koncesyonowanym Zakładzio Nau- 
kowym przy ulicy Św. Gertrudy, Nr. 9, obok 
hotelu „Klein“, gdzie też listę osób tutejszych, 
już wyuczonych i mogących poświadczyć o do- 
bruci nauki, przeglądać można. — Opłata wy- 
nosi za kompietne wynczenie kroju podług bardzo 
praktycznej metody (pod gwarancyą) 10 złr. 


3 ; i 7 : Za wszelki u nas zakupiony towar ręczy się, co się nie podoba, odbieramy, zamieniam: - f : : Tualety w Zakładzie powyższym podług 
składająca się z dwóch domów, parterowego i albo wyłacamy za to całkowitą należytość. fo dobrowolna przez nas przyjęte zobowiązni ; Koszule męskie ; Sukna na zarzutki Kaftaniczki yi wszelkich żurnali sporządzane, wyszczególniają 
piętrowego, na przedmieściu w Krakowie poło- daje każdemu kupującemu pewność, że nasza usługa jest skora i rzetelna, i że uaszeceny białe i kolorowe, la A zł.|piękne, modue kolory, od]z surowego płótna , chifonugf| sio pyzy miernych cenach, umiejętnem, dokła- 
żona, z 2 morgowym ogrodem, stajnią i stodołą, e} bez Konkurencyi. SO _c.. LA złr. 1:20. zdr. 240 do 6. i-rouga, 3 sztuki Zir. %. | jnem i gustownem wykonaniem. 1996 12 12 


4, wysokim szacunkiem 
Filia: M. BEYERA i Spółki. 


Skład fabryczny towarów płóciennych, zapas gotuwej bielizny i wypraw ślubnych 
w KRAKOWIE, Sukiennice Nr. 13—14, naprzeciw kościoła N. P. Maryi. 


MG Są w zapasie całe wyprawy ślubne, a kosz orysy tychże udziela się bezpłatnie. "gmg 
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w eałości lub częściowo z wolnej ręki każdego 358 15 0 


czasu do sprzedania. Bankowż pożyczka 
GULO złr. z 5/1% może pozostać na hipotece. 
Pośrednictwo wykluczone. 385 1 8 
Bliższa wiadomość w Admin. „N. Reformy“. 
Wzywaiu pana Stanisława 
IB..., ul. Krowoderska, de zapłaty 
weksla, w przeciwnym razie odczyta 
jutro całe nazwisko z godnością. 


Koszule dla robotników |IKoszule i kaiesony| Fartuszki damskie 
z dobrego oxfordu, = sztuk |siepłe, wełniane, syst. Jiigora|z oxfordu, kretonu i płótna 

2 złr. sztuka złr. 3°50. |surowego. 6 sztuk złr. 160 
Kalesony Koszule normalne [Damskie pończochy. 
, |bsrchan., płócienne, 3 sztuk |wyciągające poty (1 koszuln|białe lub kolorowe, 6 par 
la złr. 250. Ia złr. V80 flub | p. kaiesonów), 2 złr 1 -łr. 50 c. 

Czapki pluszowe | Bielizna kauczukowa |Damskie pończochy 
dla mężczyzn i chłopeów,|? pary wanszetow, 2 stojtcejjedwabne (pot wyciagające) 
6 sztnk złr. 1°20. [i leż. kołnierzyki złr.250| 6pa L złr. 20 et. 


W Rynku głównym, L. 7, 
do wynajęcia od 1 kwietnia: 

% pokoi, przedpokój, kuchnia i 
piwnica na II piętrze od frontu. 

6 pokoi z kuchnią i piwnicą od 
tyłu, H piętro. 366 2 5 


zowa 


386 |! H. Niemetz. i R. ; : Szkarpeski Sukno Kammgarn Chustki Mohaik * j 
TE SUF Rr Uznany od lat za najprzedniejszy nasz KONIAK KURACYJNY jest do robione, P kolorowe, fna ubrauia męskie, w mod.f różno ko orowe, 3 sztuki -r Prawdziwy tylko 1tą marką ochronną, 


nabycia prawie we wszystkich pierwszorzędnych handlach korzcnuych, 
aptekach, enkierniach i restauracyach w kraju. 


Żadna cząstkowa sprzedaż, lecz tylko hurtowne zamówienia będą 
nskuteczniane. 


6 sztuk złr. 10. desen.. 65 mtr. złr. 3. złr. 1°20. LAEN Prof. Dra Libery 


Szkarpetki Koszule damskie | Chustki fularowe RZY Płyn wzmacniający Nerwy 


wyciągujące pot, jedwabne |chifonu, baftowace, 3 sztukijw pięk. deseniach , 6 szluk SE 
12 par zkr. 1:20. zdr. 2:50. OO złr. 1:20. 
Pledy podrożne | Koszułe damskie | Jersey kafianiki letnie 


3:50 mir, dłrgie, 2780 mtr.|e silnego płótna, ząbkamijczyst. weł., w roż. kol. | szt 
Bzer.. sztuka złr. 4-50. |obszyw., 6 sztnk złr. 3'25.|eład. 250. tambirk, złr 4 


Sukna na ubrania Gorsety nocne Chustki do nosa 


modne, 3 10 mtr, szerokości. fz chi'onu, ozdobnie ubrane, jz kolor. brzegami, L tuzin 


a złr. 550 Jia złr 370| 3 sztuki złr. 8:80. [damsk. I złr.. męsk. złr. 120. 
JF Wzory darmo i opłatnie. "TĘ 256 4-6 


BOOM <TEAC: BAD afr B= 


SYRUP 


z podfosforanu wapna 
(Syrop d'hypophosphite de Chaux) 
w aptekarza Henryka Blumenfelda 


we Lwowie. 108 10 0 

Syrup ten jest najlepszym środkiem le- 
karskim dla osób cierpiących na piersi, 
a nawet i dla sBuchetnikow. Pod wpływem 
tegoż ustaje kaszel, następuje ulga w od- 


wysyła za zaiiczką po 


AA ARAA wii ooo 


Ferdinandsgasse, Wr. 7. N, 


do trwałego wyleczenia najuporczywszyeh u 
cierpień nerwowych, szozególnie ble- 
dnicy, dresz:zy, bólu głowy, migreny, bicia 
serca , cierpień żołądka. Upis przy każdym 
tlakonie. Cena za zaliczką lub pobraniem po- 
cztowem 2 zir., 3 złr 50 e. 16 złr. 50 c. 

Do nabycia w Krakowie w aptekach: W. 
Redyka, E Stoekmara, P. Krokiewicza, d. 
Trauczyńsziego, K Wiszniewskiego i Adlera; 

w Tarnowie u H. Kijasa. 87 7 26 
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J. & S. KESSLER w Bernie (Morawa) 


Aaii m w kak 


a t dż taa 4:7 
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Obecnym zastępcą naszym dla Galicyi jest p BIEG 10 


Bsquit, Dubouche 6. Co. Cognac. 


"eufioj '09 9% eyonoqng ‘pnbsig 


pluwanin, usuwa się : duszność, trudność zeae | AO 
w oddechaniu i necne poty. Rychły po- HIERONIM WEISS w KRAKOWIE, CHTS DR OTO OTID OO DHOO O OEN ZATWARDZENI 
kai erorar E UMIEM któremu nadal zechcą udzielać dla nas zamówienia pp. Kowitenci nasi > j a j U ` 
down air. aurei. y JAN TANATOW ECZ 5jzepobieea się i leczy przez 
Bisquit, IDubouchć & Co. Cognac. l K poleca : użycie 


Główny skład w aptece 


Henryka Blumenfelda we Lwowie. 
kredka pO [> e 


a anti i ie t aa 


Znakomite Czernidło glicerynowe pachnące 


do wszelkiego rodzaje obuwia, daje świetny i trwały połysk i konserwuje skórę, 


Pigułek roślinnych Gauvaina. 


ZJ = F-| 5 © EET d Aa pudelko 5, 10, 20, 50 centów i 1 złr Przepisywane przez lekarzy franeuskich . za- 
e aas aS Eal e i p anieznych oł lat 30-tu zawsze z wielkie - 
EKSTRAKT SŁODOWY z £ BE N.P-Bi"BECAE TY 0 AKA Snaarowidło litewskie wadreukn. Juin ugk aklat saalętazkaii 
wyrobu — 3 5 A A a = yad b e 8 R do obuwia i skór, miękczy skórę, czyni ją mepirem i trwała, pudełko 10, + RR nie RE Ai ga > ani kolek i mogą 
k =< a © s- m "e 0 50 e ów i ł używać ji f źwiające 
J. Trąbvocozynskiego za = Š S 2 pz: sz p E c s 6 20, 50 eentów i l złr. A kad 4 E a WA oczy sze sią 
Winiarach pod Kalisze md PRE Agis 2E aa GRZE Atrament czarny kampeszowy fJ|ii osc: w poikin język. Wymogać mioży 
w Winiarac [1 aliszem cmr w ge W - BZ 8 © > oda użycia w polskim języku. Wymagać należy, 
Dc: ; p 4 : Lim 2 p ' È 8 > PESEZO i d | BR> f 4 e „e | n Z a p ee - i aby pigułki Cauvaina znajdowały się we flakoni- 
pw b y 
jato srodek leczniczy w kaszlu i innych choro ri ò = = © S1% © ws NS nie pleśnieje, nie osadza się, piór nie psuje, jest zawsze czarny i płynny i zupełnie : ę we. 
bach piersiowych, wypróbowany w swych skut- = jo © cu è cai i = n rE R S ape b nieszkod iwy, flaszeczka po L0, 15, 2 , 30 i 50 centów. kach włożonych w pudełeczka kartonowe ijaby na 
kaeh przez lekarzy i shemikow, n» wystawach D. swej SECT PSE =: E Ea S 0ps. 9 ; s t kużiiej pigutce zuajdował się napis Uanvaim. 
Przemysłowo-Rolniczej Warszawskiej i Krajowej -= |= PA I= 2 ->5Ę "307, 02 == 3 F arby do stempli w Paryżu w aptece pana IDehaut, rue 
A 7 ~ = z - B= ela Exes 3 a Faub St. Denis, j47. 
Krakowskiej zaszczycony medalami, oraz na o O = ss O a E e L S5—= f niebieska, fioletowa, czerwona, czarna, flaszeezka po 15 centów. ; J ; , 
Wystawie Higienicznej w Warszawie listem po = Q B< ù >) E o) a. EF E 5 5 E) z Na È- 5 3 ) wi Noli ' U ET CAE A AA 
PYA — o, >Z52 s yv. CZYNB= ZNniew- 
6 Z a 13 26 0 -S wł size aj ~- R ś g 3 m o = JE * EA y z A E X Atrament do znaczenia bielizny bez gumy Ó skiego ; wo Lwowie w aptece jp. Ruckera i u 
ema centów. o a == SE EZ ooz RA p R n % faszeczka 30 centów. Kaliksta Krzyżanowskiego; w Poznaniu w apt 
l f 3 = ` 5E2 , NIE Z 8 2 © A = _ Dra Mankiewicza; w Brodach è - 
; , b. e 5 LS 2 leg $ ra Mankiewicza; w Brodach w aptece p. Kul 
Dostać można we wszystkich apiekueh. |$9 "Œ Q OF=LCETH. EGEDEEJE EE ¥ Krochmal brylantowy Mta i Franzon: w Oderniowoac GB) Gog) 
| 10 uir dzienne 0 zarobku „© rj „A = ~$ g S 32 ch" vA 2, 8 LĄ -E ( ala nadania kołn erzykom świetnej białości i sztywności, 12 centów, Ę Golichowskiego. 278 4 U 
W dE. 0 A = w: dl 0 AZER RTZ 5 Nabye można we własny h skiepach: we Lwowie ulica Kuper- Dla TETWAWYCH i niedokrewnych również jak 
bez kapitału i ryzyka przez sprzedaż losów |= [m m | : > SALADE KA 1 pae T i a RSE... = IU HUI NN ul i dla chorych na piersi lub 
P p P ; © = z je 2 mka, |. 3, Hotl Kuronejski, nl. Hal cka róg Wsiowej, w Krakowie $ 3 y p ` 
na raty w myśl U. A. XXXI z roku 1853 EH R d Ż i-a © BIE z 8 Da? akit ZOZ R a >. JE żołądek. zaleca się jako najpożywniejsze śnia- 
Podania pod adresem 243 8 15 |= S 4 Bep aea | S 4 Sukiennice. |. 20, w Czerniowcach Rynsk |. 2 93 57 0 danie kawy zdrowia wyrobu aptekarza Blu- 
Hauptatadtische Wechselstuben - Geselischaft / 7 RET RZA NTW ZAW JR "ROWY menfelda we Lwowie, głównie ze słodu złożona, 
Adler & Cie., Buda-Pest. LASSA A AARAA AAEE RERE K3 D Pa aa TO TT at PaT aT aT aT a a T a T9 Cena 35 eentów. 98 3 
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Z drukarni Związkowej w Krakowie. Odpowiedzialny rządca drukarni A. Szyjewaśi. 


